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MINISTERSTWO SKARBU
zaprasza do podpisywania, uchwalonych przez Sejm Ustawodawczy dn. 2713 r. b.

Dwóch Pożyczek Państwowych
a) Długoterminowej i b) Krótkoterminowej

na warunkach następujących:

POŻYCZKA DŁUGOTERMINOWA będzie spłacona w przeciągu 45 lat od daty wypuszczenia, przez wylosowanie jej obligacyi 
POŻYCZKA KRÓTKOTERMINOWA będzie spłacona w przeciągu lat pięcia.

Stupa procentowa obydwu pożyczek wynosi 5 od sta.
Przy wprowadzeniu przyszłej waluty polskiej pożyczka długoterminowa będzie przerachowana po kursie o 10% wyższym od kursu.

Ustalonego dla znaków obiegowych.
Kupony obydwu pożyczek są wolne od podatków od kapitałów i rentowych, można nimi płacić podatki państwowe.
OBLIGACYE POŻYCZEK będą przyjmowane na równi z gotówką przez państwowe urzędy przy zapłacie za ziemię, inwentarz i urządzenia, 

,kA dostarczone przez nie przy przeprowadzaniu parcelacyj i innych reform rolnych.
m aj, wszelkie prawa papierów pupilarnycli, będą przyjmowane w pełnej wartości nominalnej, jako 
wadya przy licytacyach, kaucye akcyzowe i celne, kaucye przy zawieraniu kontraktów ze skarOem, 
kaucye składane do depozytów wszelkich instylucyj rządowych w wypadkach, gdy prawo przewiduje skła- 

OBEDWU POZYCZEK danie kaucyj pieniężnych, oraz będą przyjmowane bez opłaty na przechowanie przez Polską Krajową Kasę
Pożyczkową i Pocztową Kasę Oszczędności. 0

Procenty od pożyczki długotei minowej są płarae na podstawie zwrotu kuponów dnia 1 kwietnia i 1 października każdego roku, od pożyczki
krótkoterminowej —  w dniach 1 stycznia i 1 lipca każdego roku.

OBLIGACYE OBYDWU POŻYCZEK BĘDĄ PRZYJMOWANE 1) Pożyczki będą udzielane do wysokości 80% nominalnej wartości, 
przez Polską Krajową Kasę Pożyczkową i jej Oddziały

DO ŁÓMBARDOWANIA ■ i » . . .  ■ ~ —  -  2) Pożyczki te są oprocentowane na 5% rocznie.

i KUPONY DO NICH 

OBLIGACYE

Przy wprowadzeniu zamierzonej pożyczki przymusowej obligacye pożyczki krótkoterminowej będą przyjmowane na równi z gotówką po kursie n< itlnalnym 
(eto za eto), pożyczka zaś długoterminowa będzie zaliczona do peinej wysokości przy rozkładzie zamierzonej pożyczki przymusowej rentowej.

Obligacye obydwu pożyczek wypuszcza się w odcinkach po: 100, 500, 1000, 5000, i 10.000 marek polskich.
Subskrybcye przyjmują wszystkie oddziały Polskiej Krajowej Kasy pożyczkowej, Pocztowa Kasa Oszczędności i Urzędy Pocztowe, Kasy 

Skarbowe i Urzędy Podatkowe, Banki Prywatne, Kasy i Instytucye. upoważnione przez Ministerstwo Skarbu.
Do czasu wydrukowania oblizacyj obydwu pożyczek lędą wydawane świadectw# imienne, które będzie można przenosić na inne,osoby 

za zawiadomieniem instytucyi, która je wydała. Świadectwom lym przysługują wszystkie prawa, przyznane obiigacyom.
Asygnaty Polskiej Pożyczki Państwowej z roku 1918 subskrybowanej w złocie, będą przyjmowane na wpłaty nowych pożyczek według kursu, 
ustanowionego przez Ustawę Sejmową z dnia 24 marcu przez przyznanie im kursu uprzywilejowanego w czterokrotnej wysokości

ich wartości nominalnej.
Ministerstwo Skarbu, wyposażając Pożyczki Państwowe w różne prawa i przywileje, z których nie korzystają Inne, papiery procentowe, s tara jąc  s ię  warunki 
tych pożyczek, zrobić jaknajbardziej korzystnymi dla podpisujących, dołoży wszelkich sił, aby zarowno subskybcyę pożyczek, jak I ich spłatę I wypłacanie

procentów uczynić jaknajbardziej łatwemi i dugodneml dla wszystkich.
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URZĘDOWA,
Minister spirawiedliwośei poauuął do 

V. ki. r u g i  dr. Feliksa Bocheńskiego, wi
ceprezesa sądu okręgowego w Krakowie, 
pełniącego obeenie funkcye prezesa sądu 
os ręgowego w Cieszynie.

Minister sprawiedliwe ści zamianowtl 
podprokar tora VII kl. tangi przy sądzie 
okręgowym w Krakowie dr. Alfreda Jendla, 
sąd j ą  8ąda okręgowego VII, kl. rangi w Kra* 
ko wie,

Minister sprawiedliwości pesnnąl do 
VH. kl. rangi dr. Eogeaiosia Podiums jeg o , 
podprosoratora p n y  sąaz.e okręgowym w 
Rzeszowie.

Freses sąda apelacyjnego we Lwowie 
nskrypiem i  dnia 22 kwi.tma linO  Prei. 
71b8 4. U. B/20 zamznował praktykanta 
r  Uraędaie depozytów e, wilno sądowych we 
Lwu wie Maryana Kramaizowaziego asystom 
t : n  w tymie U akdaie depozytów eywrino- 
eądowycn.

Prezes dyrekcyi skarbu we Lwowie 
zamianował asystentów celnych Jo iifa  Gar
ie: ę, Bociana Minausiewicia, Ksa mieria 
Zralskiego, Ja*a G.abowskiego i Józefa Bmo- 
luchowsa.ego oficjałom ednymi w X, klaaie 
rangi. _________

Prjiec dyrekcyi skarba we Lwowie 
zamianował ofieyałow celnych: W lady stawa 
Euglena, Vt łodaimierza Bermesa, Jana Dyl 
8k egu, bromsłaiia tiukOia, Kazimierza Gr»e- 
tułaę, Aleasego Matyaazewekiego, Kas. mierzą 
La-Liwca, 1 .deuaza FcruBa LukuwSkltgo, 
Vi łady Jaw a W.OAkT, Zdzisława Kuca i Bo
gu ana Kajetano Kicza, rewidentami celnymi 
w IX. kiach, rangi.

Preiydent dyrekcyi poczt i telegrafów 
we Lwowie aumianuwał starsaymi oficjał&mi 
II. kl. w IX ai. rangi ificyałow pocztowych: 
E munda Jnoluna w Dęoiuy, Jauob* Alen- 
to Wicia w Snuty me, bt msl, wa W-eiera i 
Wiktora Droaduwskisgo we Lwowie, Adama 
Pietraka w Praeinyslu, Andneja boaoło- 
wskugo w Biosaowie, Jana tiuitysa w Le- 
tajsku, Bolesława Tv karskiego w BucłsCsu i 
Michała Kmppla w Fodwełocz. J ta  ;n.

Preiydent dyrtksyi pocit i telegrafów
we Lwowie iiu a n o w a t: aj starsym i ifi-

cj-sitnu pocztowymi IJ. ki. ofieyałów poeato- 
wych: Jana Sabellę, Mordkę Fnchsa i Jako- 
ba Mehrera we Lwowie, Dawida Ondermana 
w Bac-aesu, Stanisława Ganię w Priemyśln 
i Jana Nogę w Stanisławowie; b) eficyałami 
poestowymr asystentów: Natana Kohns w 
Szczakowej, Teofila Mielnika i Niftaiego 
Flicka we Lwowie.

Preiydent, dyrekcyi pocit i telegrafów 
we Lwowie lamiinował ofieysła pocztowego 
Hermana Eskreisa w Tarnowie kontrolorem 
poe.towym, tadsiei następu,ącycb ohtyałów 
poetteu jch starsiymi ofleyiłami pocztowymi 
11. klasy a m.auo ac ie : Włodtirmerza Stoja- 
łowsmego, Aitala Kosakowskiego i A tk w i
óra Socuackiego we Lwowie, Majera Zum- 
meimanna i Joiefa Palika w Stryj o. Sewe
ryna Schorra w Stanisławowie, Zygmnńta 
Kitnktgo i TeoaaU Lubieńia w Tarnopola, 
Izydora Lienenwaiaa w Kałusza, Teodora 
Ptsiciaka w Gorlicach i Maurycego Meta- 
aomsk.egj w Zbaraio, tudzici następu.^oych 
asyet,n>ew paoiiowycb oficjałami poestowy- 
u i  w X, klasie iangi a mianowicie: Fraa- 
c.saka Dębickiego w Oiortkowie, Włodzimie- 
n a  H .lk ie-icia , Włodzimierza Hiyaieaie- 
cai.go i Michała Uaraińdtiego we Lwowie, 
Ohuaę Kurzm&na w Jansiaw ia, Baymoaa 
Weissa w Bueiaciu i JakOba Berem w Ra- 
łusiu,

Preiydent dyrekcyi pocit i telegrafów 
we Lwowie lamuwowai oficjałami pocito- 
wymi w X. klasie ra«gi asy Bieniów : D/o- 
aiiogi Brzostowskiego w Sokala, Wincente
go Trybus.a w Jaśle, Adama Dziubińskiego, 
Zygmunta 1'rąbaciewskiego i Jóa, 1. Bary- 
ckiegj we Lwowie, R ri/sitofa Durkaica 
w Sambone, Piotra Halewicia w Sanoku i 
Ignacego Bloka w Jarosławiu.

Preiydent małopolskiej dyrekcji poeat 
i teLgiafó* wo Lwowie zamiano-tal ofi- 
cjaUvkę poestową Muryę SchuDulh w Jaro
sławiu oficjałem pocztowym w X, klasie 
iangi grupie u

Preiydent dyrekcji pocit i telegrafów 
ląmianował cficyanlkę pocit. w.j Jadwigę 
i  widi onskich Mocsarską w Priemyślu acy 
stenuą puciio wą w XI, klasie rangi w gtu- 
pio D. _______

Rozporządzenie
M inistra skarba  w spraw ie u m k n ię c ia  

g ram c.
Na mocy art. 6 rozporządzenia B»dy 

M nistrow i  daia 12 kwietnia 19*0 r. Da. 
U*t, Nr. 32 u o s i się od arna 24 kwicin a

zcmamęeie grtnic, orsr iwiąiane % niern 
ogranieietie ruchu, wymienione w art. 2, 3 
i 4 powyinego roipors^dienń, poerąwsky 
od punktu granicmego w Zbąsiynin włącin.e 
widłui g ra iic r  polsko-niemieckiej a tdo  mo 
n a , orai na granicy pomiedty Polską a 
wolnem miastem Gdańskiem i Prusami 
Wiehodoiemi łącinie i  terenami plebiscy
towymi.

Minister Skarbu:
(— ) W 1. GrabsJsL 

Waraitwa, dnia 23 kwietnia 1920 r.

Z fromów.
K m a l k a t

wirszawtUtit tztu i H u n ir^ i
Z dnia 29 kwietnia b. r.

Ofeniywa na Ukrainie roiwija się w 
dalsiym ciągu nader pomyślnie.

Osiągaąwsły pierwBie cele, grupują się 
sabke wojska do daisiych diiałań. O d d i i a -  
l y  n a s i ę  l a j ę ł y  M o h y l e w  n a d  
D n i e s t r e m  i pricłamały saoięty c, ór 
mspriyjnciela na linii Myik. i M-łcajńce. 
W Monylowie witano nasię odduaiy bardso 
praythylnie. W pomucnteiej akcyi, prowa- 
daoaej na północnym Wołyniu, adob^liśmy 
w Osernobylu nad Prypecią 4 statki bojowe 
6 Ugrowcow, warstaty i stację radioteiegra* 
fieiną. Podcaaa ataku na Gisrnobyl u topiła 
piń»ka floiyia pancernik pneciwnika.

Od pociątku ofenaywy r o i  d u o  p r a 
wi e  i n p e ł n i e  12 a r m i ę  s o w i e c k ą .  
7, 44 i 58 djwiiya boisiewicka priestały 
ittniec jako jednostki takiycine. Be,ita 
wojsk DOisiewiektch na tym Iroaeie cola 
kię besładnie na wschód i południowy 
waęhod.

NiCprtyjaeiel poniósł w ubitych  i jeń
cach, orsi maieryaio wojen, ym eięlkie s.ra- 
ty. Duijchcias aSiicubo 15 000 jeutów, tSU 
duał, 84 nurabiny masiynowe, 1 cany tabor 
kolejowy, .ra i duto cen.egc maie.-ysiu wo- 
jeiiErgo Zdobyck icśaie i  dnia na dneń, 
w miarę nasiego posuwania się naprsod. 
Lokalae atski na Bobrują* u sta ły  krwawo 
odparte.

Na Litwie i Białorusi Bytuacys naogół 
niezmieniona.
nerw siy awtępea siefa sitabu generalnego: 

KuUńs*i, pnłkewnin.

M iiii s i e t  s z t o k i  i K u ltu ry
w e  L w o w i e .

Wcioraj Wiceminister satuki i kultury 
Jan Heurioh iwiedsił Smołę prsemysłowo- 
h-Ad.ową; podous wuytacjl grono aaucay- 
cieiskie sikoły pracdit^wiło Wioemimsirowi 
deayderaty tycaące się dsiałn artystycznego 
wsp ma anej sikuły. Uwagi pp. proLsoiów, 
iguanie i  opiaią sł«r any itycanycn Lwowa 
aostały praes Wieemiaisira prayjęte iyciliWie 
oraa lostały poparte obietmeą .Ir najstybsiego

roiwaiecia ich priei Ministerstwo Bituki 
kultury. Po iwiedieniu sikoły priemjsłowo] 
handlowej Wiceminister udał się do P°lł* 
techniki, gdiie Senat i  Lektorem na cw* 
oprowaduł Wiceministra upoinsjąe g ' fgl 
chitektoniciną stroną gmachu, W ciasie i®! 
wiiyty uposnał się Wiceminister i nieiwH1 
cennymi rysunkami i  natury prof. Tadeus** 
ubmieskiego. Rys,inki te pmdat»wi»jł,e 
ibiór inisicaonych i nieistniejących juł ob®“ 
cnie eerkwi nkraińskieb, stanowią jedyM 
w rwoim rodiaju archit kfcomesny ibiór (> 
bytków stylu ukraińskiego lupełaie odręk>Ł 
go od cerkwi rossyjskieb i wskaiująi-y, wj* 
kim kierunku winna postępować odbudok* 
inisicaonych cerkwi. Wiceminister wyr**1 
autorowi ibioru wyraay umar i a  n  
świbtnie opraeow&ne wióry i obiecał gorą^ 
pnycaynić się do unotiiwienia reprodu*?' 
wania jego artystycinej pracy. Po południ* 
w towaraystwie ks. Arcyb, Bilcsewekieg* 
iwiedaił • Wioeirinister ncśeiót ćw. Elibietfj 
prircaom na prośbę Arcybiskupa udiieb* 
Wielo fachowych architeuomcmych w*kaw‘ 
wek w sprawie upięksienia pnysiłych cłt»‘ 
ray i ambony. Po obejrtenin cerkwi jw. Jar*» 
wolnej Akademii bstut* i Isby handlowo* 
prseuysłowej, udał się Wiceminister na kol* 
cert do To w. Muiycinego,

Lufótc dnia 30 kwietnia 1920.

Trzeci Maja.
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Wracs rociniea dnia wielkiego.
Ten daień był nam dany jak wij i  tył

na drogę tywota. Z s ł  wszystkich wytęi*'
niem ujął go naród. A nie praeciuwuł, ł* 
mu j i i  Sąsicdai abijają trumnę. A oai ano*
wu ciesiyli się, te maiucako i ujta; g#
amarłyra,

Nieb ciciykienr okriyoieli Poiakę, »wło‘ 
caywsar a mej saaty aageabione. Ona jedask 
ty ła  wimocaiona tym posiłkiem, danym * 
pried8konaej jakoby chwili, Wabierało V 
niej tycie, chotiai c.emięiuy krzycieli ciągi0 
aa głos: Umarła 1 Gdy łaś drgnienie jaaoW<* 
doswriegli, wbijali nóż anowa w c.sio, »oŁ" 
kłsaeu nietknięte, choć wiadomo, te trupy 
gniją i w proch roapadają się ostatecinie.
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Traeei Maja! Lwi skok w piaysałość* 
Gdaieś i  czeluści piekieł wydobyte 

basłe : .Polski stui nierządem! priez dwr 
wieki prawie aatruwało społcciny orgkni‘M> 
Podszeptenr lekkomyślności dyktowane, pras* 
terało go, jak rdaa prselera telaao.

.Pulska 8 to:  nieriądem!''
I e t a i a  te. nieruchome, stela, jak io* 

mi Lota w słup soli iraem ienijas, Inne 
państwa siły napnod do potęgi, do idoPJ' 
ciy, dc wewnę-raue; konsolidacji. A Polska 
siata, jak priei caaioiaieja ałego w leisrg 
pchnięta,
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i Gdańsk
w opinii pisarzy staropolskich.

Barn* przyroda wyanacijła Gdańskowi 
1 nię jego roawoju. pół, Żouy u ujsca Vt lory, 
a n.kury ewego połuieaia stac się^otuslal 
poiitm  cai eg aoracOsa; OUbtorcą bogactw 
ziem poiskiuii rospuScierających uau tą rzeką 
8We chlebne 1-g «y, aoszawcą Waam.an glo- 
duktów przemysłowego Ztch-au i aaiekich 
i.em aam^rsaich, aiOre roluicijm  dzieaainom 
pusiOwsam nieuaauwiue bjły poirZcliUe.

NaluiLiny in iąsea b^ansaa a Boiską 
spowoaoy.ai aywiołwwy yęa Jego In eszaoii- 
ców Uo Utrzymania a mą jeuiioBci mimo 
przeciwieństwa naroauwe, re. g jne itd. Do
wodnie oa&Zzi. Ga hszczanle awo piagnieme 
pułączema a jagiellońską Biecaypospc ną w 
caasacb mewtli a .ijizckiej. I  me aawieau 
się w sWjch rachubach,

Gaansk, powróciwszy do %acieray, do
szedł ao naaiwyczajnej swietaooci, stanął 
w rzęaaie największych miast ówczsni j  
Europy, obok fary  La, L nayne, A atn iipu , 
cay Amsterdamu. Oaupił w swych ręaauh 
cały handel pwisai, wywoaone surowce sprze
dawał aoneumemo z zacaounim, a co Polski 
importował przeiotae tow&ry oo»e. Na tym 
handlu laraoiał olorzj mie sumy i niezmiernie 
Się bog>c,ł. Naodwrot tea pr yctjuiał się do 
szybkiego roawoju aiem poiSkiCh.

iruzysaanie '■yoriela morskiego i otwar
cie wiślanego api_ . U zn pakowania Kazi
mierza Jagiellończyka wpłynęło decydu.ąco 
na podniesienie się ogoln*g» dobrobytu i bo

gactwa i sprawiło, te  okres Zygmaatów stał 
się .wiekiem złoijm" due.ów uasayca.

BwitUość Gdańska n .r  .ucała się jut 
oczom Wapółeaecnjch. Zaiówho swoi, jak 
obcy, rospi-Ują się o mej szeroko, rozumiejąc 
równocześnie j*sao znaczenie jego dla Pol
aki. Pisarze nasi od wiolLirgu Długosia 
począwszy, Jśk Kromer, Jan Kiasiński, S-ryj- 
kowzki, Śarmeki, Starowolski, Lukasa Opa
liński i wielu innych w XVI. i XVII. wieku, 
którzy zajmowali się w swych daciach opi
sem siem Bze lypospolitej, — wsaysey dużo 
m ielca poświęcają n>J perle wśród miast 
Korony. Opisują połoitnie jego nad ujScieia 
K ólowej rzek poiakich, dzieje od załozenir 
praei Wytiomira ,-er stirpe Ltchi" (liraBiń- 
8ki J. — Poloniay czyli tet bobusława Po
morskiego (titryjkuwski — Sarmatice Euro- 
poae descnyUo), przez geh naę Krzyżackiej 
Łiewoil, praei jaśniejące pomySlnośelą czas; 
polskiego panowania przerywane tylko na 
aióiko zatargami o piiywneje i daniny a 
Brądem N*jświetaiejsie) Bzeciy pospolitej, 
uttap,euia wreszcie wojen siwedzkioh, w któ
rych wystawiona na próbę wieimść Gdań
ska, niezłomną się okaazła. Zast»nawiają się 
nad pochodzeniem nazwy, którą od Da n ó w 
— D u h c a y k ó w  wywodrą.

Zachwyca ich swietaośó miasta, jego 
gmachów i świątyd, zamutność miesaczan- 
stwa, potężne warownie, mirój w końcu 
autonomii mieakiej, przyrównywany do we
neckiego (tiarnicki — De&aiptw etteri* et 
novae Jfotoniae). Pnedewszj*tkiem zas zdu
miewa ich ożywiony i vartkim bijący 
tę nem, handel gdański, który gromadził na 
rynau i w Ariushuhe (jieidaj aupeów i h«n- 
diany a sałego świata, aGałn prawie północ, 
a wszystką Galyą, Augalyą, Sakoeyą i Lu.

lytznią prayoywa tu dia Lnpez ima1, pisze 
Krasiński. A Holender Jeiiknus siGzegóiowo 
podaje, te  przez Gdańsa przechodzi wiele 
łuter kositownjch a Rusi i Moskwy, ryby 
solone idą a Danii, śledaie z Hoiannyi, sukna 
a Anglii, koraeme i w sielskie* o rodzaju 
przyprawy i  Galu, Hisipanii i Niderlandów. 
Polska dustarcia zbota i driewa. Z poi .kiego 
drzewa mają lady ischodaie m iieryał ni 
btuowę fiuty. Zbote roichodzi się daleko po 
Europie, sięga nawet prienica eandomierska 
czy podolaaa a t Włoch i Hiszpanii; a po
świadcza Ł ik t i i  Opai ński {tohonia deftma  
contra n a r  *m), te llośe ukrę,ow i tra
tew płynąoycb a wiosną Wisłą do Gdańska 
dochodzi uo bUbO, zbote zaś oblicza tente 
autor na bliako fi milionów korey, wartości 
3 mil. talarów,

Haadel tet abotem, którem Polska ty 
wiła Z«chód jak ongi i  Egiptu Rzym ce- 
nżrski (Opaliński), b jł po«staw% bogietna 
Gdańszczan, on ich w iąui sc.śle z rrolską. 
o o on mi zapewniał potęgę me t,iko na 
Bałtyku ale i w świecie całym. (Kr. siń .k ), 
Alęe tet i tywioł polski niemałą luię Od
grywać musiał, a język polski w po wsie 
chnem był utywamu, W pumniany Oeila- 
rius, więc sw.adtk niepodejrzany o stronaość 
podaje, te  Niemcy są najliczniejsi w C .sa
sko, po nich drugie miejsce zajmują Poucy, 
.a  języki obu narodów, polaki i niemiecki 
utywaae są w mieście do tego stopnia, te 
wielu mieszkańców znaletó u-otaa którzy 
nie mi oboma władają*1,

Rozumieli doskonals ten iwiąieL priy- 
ezynowy między pomyślnością Gdańska u 
jego stosunkiem do Rzeczy pospolitej — sami 
Ga*n» c nnle.

W ozasie pobyto Zygmunta Aignsta

w Gdańsku tłum aeijli rajcy miejscy w od* 
powiedzi na czynione im zarzuty, ze „całą 
santdy wiarę zachowali i zachowują arólo* 
wi i koronie, a jako nikomu gorzej staCby 
się nie mogło jako onym, gdyby złamany 
wi-rę królowi, panu swemu, od Korony od* 
stąpili, gd ji te bogactwa, które uiają. te 
oiaoby, me skzdmąd są, jedno ud Korony". 
(Górnicki — Dzieje w Koronie). Po do unie 
oceniali raeii wybitniejsi statyści polscy. 
W „Polonii" Krusińskiego czytamy: „Ową 
potęgę motnego miasta, jeśliby fc.edy tamy* 
slaic o oderwania się od Polski, Król poi* 
ski łatwo zgmtśc potrafi. W razie bowiem 
zakazu dowożenia towarów, które idą Wisłą 
z całego oosZaiu, podległego państwu poi* 
skiemu, znikłyby siły i bcgzc.wa Gaansictan. 
Aluowiem ob»y kup';y me przybyliby do 
Gdzńska, gh,by nie dostarczono płodow całej 
bumacyi*.

Przyp .Wiednia t» w cźrebi się sara- 
waiua, Cinocn;eKrol polski zamkaął teglugę 
na Wisie, aie aordon rozbiOiCzyeh mucustw 
przeciął i/tiunośeiową arttryę 1 obezwła
dnił fi-ndbl ga-noai. ud tego cza^a miasto 
to podupadło zupełnie. Gdy w XVII. wie!n 
był GłohBK nhjiudaiejszem miastem Polski, 
gdy jeszcze w ififiO r. był drugiem po War
szawie, dziś szóste zaledwie dzierzy m ejscę. 
L.k fiorosnop len pisarza polskiego z XVI. 
wieku ma dla chwili obecnej walor ntf- 
un^nny, bo daje nam nadzieję, te Gdańsk 
prędtej czy potniej mimo intryg i zab.egow 
porównie wrogów naszych ja t  i przyjaciół 
nabrać musi znowu charakteru i ducna poi* 
skiegt !

Dr. Kaeimiere lysekotoSK
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Zbudziły ją piotuny, na dziejowim nie- 
.** liczące wyrok ludom. Zerwała się, by 
J8ilnł* i skokiem niatylko dopędzić tych, co 
W^uęli się naprzód, owszem prześcignąć 
lcŁ jeszcze.

ty ło  zapóźno.

kowi
Zzpóiao było, by odzyskać co dwuzęie-

8 zaniedbanie obróciło w persynę: siłę, 
?ls°buoJć, granitową spoistość, Nie zapóżno 

by skupiać się ku nabyciu tych war- 
8°i aa nowo mozolną pracą, oharami, w> -

Nie zapóżuo takie, by pozostał protest 
*°bec historyi praeciwko gwałtowi dc-koaa- 
®ehu na wolnym naro<*re dla tejo  tylko, 
8 otoczony byt pożądającymi takiej gra

n ty .
Nie zayóźao w końcu, by porozumieć 

H  W sobie Bim im  co do tego, jak z megi- 
*/ wyjść n i  powrót ku życiu, a z więzów 
0 wolności,

*
To wszystko wskaaała Konstytncya 3 

^*ja. Zuioała wyłąciność prawa, Powołała 
110 Pracy mieszczaństwo i lad, Ustanowiła 
* nn dsiediicsny, by elekcya nie dozwalała 
“Ł«ym mieszać się w sprawy Polski, Powo
d a  pod broń armię. Domagała się zaopa- 
tr*wiia Bkarbu. Była, jak nawet cudzoziemcy 
Wyznawali, najmędrszą, a tarasem najlibi- 
•‘Iniejazą na owe ctasy konstytucją.

Duch taś jej watedł w krew i soki spo- 
łe®*eństwa, Dźwigał nae i  upadku. Okrywał 
^tcią prtea ciosami, Wiódł per aspera ad 
^ lfa. Stanął wreszcie zwycięski, jak anioł 
^bryel, nad eielskami rozpłatanych potwo
rów, co n>8 przygniatały i krew % nas ssały,
Pftez wiek i ćwierć wieku,

*
Cześć tob;e, Dniu wielki, l a  Śnięta 

^rodowego godność wyniesiony przez wdzię- 
c,Ho serca polskie. Jesteś jako puszka bal
samu, z której i dzisiaj czerpać chcemy, eter* 
)at winniśmy, sity ukrzepić się po »martw> ch
l a n i u .  Twoja hasła nie pokryły się śiiecią 
Prości. W tobie maść cudotwórcza, która 
tyąbane i napowrót złożone członki Polski 
**t|olić ma, iżby znowu jsduem były ciałem. 
Równość w narodzie, Bząd sihy , armia pe
pina, skarb bogaty — możemyż inne m;eć 
ko za tern dążenia?

Duchem zgody i miłości natchnij sas, 
ujezj*ny odnowicielu! Drogowskazem bądź 
w dążeniu do mocy. Na pamięć twoją nie- 
ehaj zaklina brat brata, ojciec syna, iiby 
8,gds;e nie było u nas schodzących na mą
ko* ce a bitego Bzlaku myśli górnej, pracy 
Wytrwałej, duszy w dobrem hartownej, ser- 

niepodatnego postronnym kusicielom. Bo> 
Wiem to są rękojmie pomyślności i bezpie- 
fi*«ństwa Ojczyzny.

t

Sejm walny.
142 posiedzenie.

Po odczytaniu porządku dziennego przy 
typiono do dalszych rozpraw nad budżetem.

Pierwszy zabrał głos p. M a t a k i e- 
Wic z, podnosząc, ża budżet półtoraroczny, 
Irzedstawiający niedobór 50 miliardów, nie 
*hoie zadowolić. Zwiększyć dochody może 
tylko odbudowa przemysłu, rolnictwa i h»n- 
dlu. Na to jednak trzeba przedewszystkiem 
pociągnąć do ponoszenia podatków warstwy 
ekonomicznie silnie, przedewszystkiem tych, 
którzy na wojnie dorobili się mejątków. 
Poza powifks emem dochodów należy »:sto
sować oszczędność. Zresztą najważniejszym 
środkiem jest jak najrychlejsze zak<ńczenie 
Wojny, Wszystkie stronnictwa powinny pod
dać rewizyi stanowisko w tej sprawie, prze- 
dewszystkiem zaś jest obowiązkiem Bząd u 
Ująć w tej sprawie jtene stanowisko.

Oo do polityki wewnętrznej, to stron
nictwo mówcy z zadowdaniem powitało u- 
tworzenie większości i powstania tsgo Bią- 
du, który przyjął na siebie obowiązek jak 
najrychlej siego wprowadzenia reformy roi 
nej. Takie sprawy nie mogą być wykonane 
natychmiast, bądź co bądź jednak Bząd na
reszcie powinien dać dowód, że sąrawa roi 
na naprawdę leży mu na sercu.a Mówca ase- 
peluje do Bządu, aby czynnie dopomógł do 
ukończenia zi siewów, a przedewszjstkiem 
postarał się o to, żeby rolnicy dcs.ali zie
mniaków na nasienie. Mówca wodniósł z 
•znaniem, że Minister aprowizacji stara się 
przyjść z pomocą Ministrowi rolnictwa w 
sprawie aaeiewów, powinien jednak uważać 
takie na to, aby bezrolni i małorolni w myśl

ustawy sejmowej otrzymali żywność, szcze
gólnie w Miłopolsce, gdzie szerzy się tak 
bardzo tyfus plamisty, a ludzie muszą się 
żywić pokrzywą i otrębami. Go się tyczy 
Ministra robót publicznych, mowcaj wyraża 
pragnienie swego klubu, aby odbudowa szła 
w szybzzem tempie. We wschodaiej Msło- 
poleca ludzie mieszkają w norach i w staj
niach, Go do Ministarstwa poczt mówca wy
raża zdziwienie, iż Minister poczt z dziwną 
animozją odnosi się do urzędników z Mało
polski. Urzędników takich którzy^sorganizo- 
wali Ministerstwo, obeenie się stąd ruguje. 
Mówca jeszcze n z  zapytuje Ministra poczt 
o wyjrśnienie co do tych spraw. Mówca 
wyraża również pogląd, iż należałoby zredu
kować liczbę urzędników. Należy się również 
starać o odpowiednie uposażenie sędziów i 
okazywać więcej troski o stan sędzmwBki. 
Imieniem swojej grupy mówca, kończy oświad
czeniem, iż zachowuje s r-bie wolną rękę v  
stosunku do Bzadu. popierać jednak będzie 
wszelkie konieczności prństwowe.

Następny mówca p. dr. T b on stwier- 
dra, iż na pytanie, czy Bząd obecny zasłu
guje na z»ufanie, żadne stronnictwo nie dało 
bezwzględnie twierdzącej odpowiedzi. Mówca 
cświadeia, ił  Bząd. jego zdan:em, na zaufa 
nie nie zasługuje, wobec czego za btdżetem 
głosować l i s  będz'e.

Go się tyczy polityki zewnętrznej nie 
jest zdradzeniem tajemnic państwowych, je
żeli się stwierdza konieczność zawarcia po
koju. Wojna jest dla nas niesłychanie szko
dliwą zawarcie pokoju jest konieczności*. 
Sprawy ukraińskie wprowad ają w owcę w 
kłopot, Całe przedsięwzięcie ukraińskie uwa- 
ta  ze niebezpieczne i szkodliwe dla Państwa. 
Zdaiiem mówcy nie powinniśmy się wtrą
cać do spraw ukraiński-h. Przechodząc do 
spraw walutowych, mówca twierdzi, i ł  spa
dek waluty jest taki, że pewtego poranku 
moiemy się obudzić bez koszuli. Podawano 
tu róiue przyczyny tego Bpadku, ale zamil
czano o jednej bardzo wałnej, a mianowicie 
o antysemityzmie, który jeat zasadą naszego 
Bządu. Wynikiem procesu historycznego jest, 
iż żydewski świat finansowy ma wiele do 
powiedzenia, B iądj zwykle liczą się z tym 
faktem, tylko nasz Bząd liczyć aię z tern 
nie chce. Administracja n>sza chroma bez
przykładnie. J '8 t  ona złączeniem dwóch naj
gorszych administracji, rossyjskiej i austrya- 
ckiej. Stosunek Państwa do urzędników po
winien się opieać na tern, że Państwo bie 
rze od urzędników całą osobowość, ale za 
to daje mu całą egzystencję. Biednych urzę
dników w Małopolsce usuwa się dlatego, ie 
są żydami. M niater sprawiedliwości zacho
wuje się obojętnie wtedy, gdy gazety wy
stępują przeciwko władzy Państwa, przeciw
ko ustawom, lecz gazety żydowskie za lada 
nieopatrzne słówko konfiskuje. Minister 
spraw wouk"wych .chciałby zaprowadzi ja
kiś porządek, leca nie ma widucznie jeszcze 
autorytetu, bo codziennie zdarzają się wy- 
kroczeaia, które dla nas są hańbą. Wszyst
ko to jeit dowodem, is  niema jeszcze ugrun
towanej władzy i pow»ga Rządu nie jest 
ugruntowana tak, jakby tego Sabie iyesrć 
należało wityeresie konsolidacji stosunków. 
Probierzem najlepszym obecnego ustroju jest 
stoeunek budżetu Ministerstwa oświaty do 
budżetu Ministerstwa spraw wojskowych, J a 
kież to jest Państwo, w którem, jak u nas, 
budłit Ministerstwa spraw wojskowy* h jest 
16 razy większy od budżetu Ministerstwa 
oświaty? Mówca keńczy oświadczając w imie
nia awcieh przyjaciół poi.tycznych, że za 
budżetem głosować nie będzie.

Następny mówca ks. Ok o ń  stwierdza, 
ie gc spodarki skarbowa jest n»d przepaścią. 
Trzy eą przyczyny tego stawu izeczy: 1. brak 
polskiej wzloty, i  nieostemplowsr * w swo 
im eł asie koron i najazd obcej waluty, 3. 
obojętność nowego Bządu na wędrówkę za 
granicę złota, srebra, brylantów i t. d. Mi
nister Bkarbu podał trzy środki na wylecze
nie: najpierw liczenie na własne siły, pot -m 
podwyżkę podatków i wprowadzenie oszczę
dności, Zdaniem mówcy są to jedynie pół 
środki i przeciwstawia im naitępujący pro
gram działania: reformę rolną, której się 
lud domaga, Jeżeli Sejm tej kweetyi nie 
weimfe na seTjo, to lud atraci do niego za
ufanie. Następnie koaiecznem zt daniem na- 
siem jest uprzemysłów ien*e kraju i grwnto- 
wns reorgsnizacya, połączona z usunięciem 
dmha biurrkratyzmu, a wreszcie przeprowa
dzenie demokratycznego ustroju wewnętrzne
go, albowiem Rzectąpospolitą jesteśmy tylko 
na papierze. Mówca oświadcza, że nie ma 
z .ufania do Bządu, który nie znalazł środka 
na uennięeie drożyzny.

Minister skarbu G r a b s k i  oświadcza, 
ż i pragnie oznajmić Izbie radoś>ą wiado 
mość, ii zamiaia keron na marki, która 
zestala ukończona, wypadła dla skarbu nad
awy "z»j»ie dodatnio, Z 5 i pół miliarda ma
rek, które Bząd przygotował aa wymianę, 
nie zużyto nawet połowy. W całym byłym 
zaboize roBsyjskim, w którym przygotowano 
do wymiany 1 miliard, połowa nie j>st zu
żyta. Ten fakt należy uważać za niezmiernie 
pomyślny dla interesów skarbu polskiego. 
W najbliższym czasie na terenie eałego Pań

; itwa polskiego będziemy mieli tylko marki 
polskie.

W óilezym ciągu swego przemówienia 
wyjaśaił Minister skarbu, dlaczego zwleka 
ze złotym pol«k<m. Trzeba bowiem przede 
wszystkim skończyć z koroną a również 
i z rublem, który prawnie jako środek pła
tniczy nie jeat jeszcze skasowany. Pieniądz* 
opiew ane na złote polBkie są jnż gotowe, 
potrzeba je jednakże wprowadzić w tych 
warunkach, ażeby, jeżeliby już nie był słoty, 
to przynajmniej stanowił coś solidnego. Dla
tego wprowadzenie złotego nie może być 
początkiem reformy, lecz raczej jej zakoń
czeniem, Potrzeba wpierw wprowadzić odpo
wiednie podatki, przeprowadzić pożyczki, 
dojść dr równowagi budżetowe!, a dopiero 
•  ówcsai zaprowadzimy nową monetę do
piero wtedy będziemy mogli postawić walutę 
naszą na tej wyżynie, na jakiej stoją waluty 
oparte na równowadze

P. ks. T e o d o r o w i c z  zaczął mowę 
swą od stwierdzenia, że eiły naród polski 
pragnie pokoju, inaczej się jednak dzieje 
wśród niozych przeciwników, którzy wyży* 
szują lada sposobność, aby gromaasić wojska 
i działać zaczepnie. Bolszewizm zawsze bę
dzie myślał o ofensywie na Polskę, jeżeli 
nie bronią, to propagandą. Bolszewizm bo
wiem, jak szarańcza niszczy w jedaem miej 
scu wsiystko co tchnęło życiem i szuka eks
pansji. Mosimj 8 ę zespolić we wspólnym 
programie obrony prseeiw bolszewikom. Po
trzeba B*m organizacyi pracy.

Go do spraw budżetowych, mówca od- 
ncęi wrtżeaea;e, że obecny Minister idzie 
śmiało naprzód i słussuie nawołuje do wzmo
żenia wydajności pracy Nie wolno nam sta
wać na stanowisku jedynie klasowych inte
resów. Potrzebujemy spokoju wewnętrznego, 
społecznego i religijnego. We wssystkieh 
państwach ustają zwyczajnie walKi partyjne, 
a my mamy jeszcze Bpecyalny pewód do te
go, a mianowicie plebiscyty.

W dalszym ciągu swej mowy mówca 
bierze w obronę Sejm przed zarzutami bez
czynności i prsewlekaaia sprawj uchwalenia 
konstytucji Sejm pracuje owocnie, a że po
woli, tein większą otuchę budzić musi jego 
praca.

Przechodząc do polityki zagranicznej, 
stwierdza mówca z uznaniem, że Bząd ujął 
w swoje ręce sprawę polityki zagranicznej i 
że zeszedł z fazy zależności od aliantów, nie 
zrywając jedaakże z nimi. Odezuwamy po
trzebę zupełnego usamodzielnienia się, » to 
ze względu po pierwsze na ukształtowanie 
się stosunków wśród aliantów odnośnie do 
Polski, po drugie ponieważ Polska wiat ze 
swoim bytem państwowym podjęłr dawną 
swoją m isję dziejową na wschodsie, Misya 
ta n i  jednak w sobie trudności. Mówca ua- 
wrłoje da współdziałania wszystkich stron
nictw, aby ustalić linie wytyczne przyszłej 
polityki. My musimy iść linią środkową. Nie 
wolno nam ani powtarzać ekuerymentów 
N emców w stworzeni j  wielkiej Ukrainy, ani 
też usawać się od tego warstatu. Największą 
przeszkodą jest to, że Ukraina mieści w ao 
bie wiele niebezpieczeństw. Obowiązkiem jest 
żołnierza iść naprzód, natomiast rzeczą 
wszyitkich partyj jest, aby wspólnie strzedi 
tej linii, której przekroczyć nie wolno i nie 
uniemożliwić pokoju. Dziś nie chodzi już o 
partye, leez o wielkie sprawy całego narodu.

M a r s z a l e k  komunikaje, że wpłynął 
wniosek o zamknięcie'dyskusji. W chwili, gdy 
Marszałek zarządził glosowanie, odezwali się 
ep Wł. Dębski i k«. Lutosławski, ża zgło
sili się do głosu. Marszałek twierdzi, że zgło
szenia tego aie słyszał ani on, ani jego se
kretarza. Oświadczenie to wywoLło niezado
wolenie prawicy. Chaos trwał i w czasie 
przemawiania p. Małupy jako sprawozdawcy 
komisji sktrbowo budżetowej o ustawie w 
przedmiocie zakazu dokonywania wypłat w wa
lucie rublowej i przeraehowaiia zobowiązań 
!utowych na marki polskie, Wobec trwania 
niepokojów Marszałek zarządz ł  przerwę. Po 
po/ jęiiu rozprawy- p Małupa referuje dalej. 
Stwierdza on, że na pneezkodsie unifikacyi 
waluty stały dotychczas ruble rossyjskie. któ
re nie zostały wycofane z obiegu na obsza
rze b. okupacji austryacko węgierskiej. Przy
czyniło się to do wielkiej spekulacji walu
towej i do obniżenia kursu marki polskiej. 
Ustawa będąca przedmiotem rozprawy posta
nawia, że ruble przestają być środkiem pła
tniczym na całym obszarze Bzeciypospolitej 
Polskiej, a wymiana znaków pieniężnych w 
walucie rublowej na walutę krajową i od
wrotnie j‘st dozwolona na tych samych za
sadach, jak wymiana waluty obcej, Sumy 
wszelkich zobowiązań opiew*jąeyeh na wa
lutę rublową (ruble carskie) nietgłosione 
przed terminem płatności, podlegają pnera- 
cfaowanin na marki polskie według kursu 
216 Mk. za 100 rb. Wyjątek stanowią tylno 
te inatytucye, które dla wypłat nalełytości 
zgromadziły odpowie duią ilość rubli. Będą 
one mogły w pierwszym termiaiw płatności 
po wejście w życie niniejszej ustawy doko
nywać wypłat w walucie rublowej. Izbaprsy 
jęła ustawę en bloc w drugiem i trzeeiem 
czytaniu,

O j do zamknięcia dyskusji budżetowej 
oświadcza Marszałek, iż skonstatował, że pp. 
D;Luk* i Lutosławski zgłosili się przedtem 
do głosu, czego ani on ani sekre.arze nie 
dosłyszeli. Głosowania cofnąć nie można, 
ale posłowie morfą zabrać głos dla uzasa 
dnienia, czemu stronmetwo było przeciwne 
głosowania nad zamknięciem,

P. ks. L u t o s ł a w s k i  stwierdza 
wśród przerywań ze strony lewicy, iż zacho
dziły wypadki, p  których z powodu niedo
słyszenia o zapisaniu się, do głosu Musza- 
łek uważał głosowanie za nieodbjte i do 
dyskusyi dopuszczał. Jednakże niechcąr by 
zaprzeczenie formalnemu twierdzeniu Mar
szałka było uważane za votum nieufności 
dla Marszałka, stromietwo mówcy odstępuje 
od tego, uważając jednakże głosowanie za 
niesłychanie krzywdzące. Dyskuara budżeto
wa jest na całym świecie uważana za głó
wną akcję dla wszystkich stronnictw do 
okraślenie swojego Btosunku do Bządu i jego 
polityki- Stronnictwo mówcy rozdzieliło ma- 
terysł na szereg mówców,' tan jak to czy
niły inne stronnictwa. Przerwanie tedy czy
tania skrzywdziło to stronnictwo dotkliwie. 
Zamknięcie dj8ku8yi uważa mowoo za pe
wnego rodzaju nadużycie.

P. O s i e c k i  zastrzega się przeciwko 
podsuwaaiu takich intenoyj Sejmowi. Jestto 
niesłychany zdaniem mówcy skandil parla
mentarny, za który całą odpowiedzialność 
składa na tych, którzy głosowali za zamknię
ciem. Stronnictwo mówcy zaatrzegr sobie 
możność zwrócenia aię w tych rzeczacn, w 
których a ;e miało możności wypowieazieć 
tutaj twego zdania, do opinii publicznej, 

Marszałek stwierdza na podstawie ste
nogramu, że i stenografowie odnieśli w spra
wie zgłoszenia wniosku przez pp. Dębskiego 
i Lutosławskiego to samo wrażenie, które 
on odaiosł.

Po odłożeniu trzeciego punktu porząd
ku dziennego do posiedzenia jutrzejsiego, — 
przeoJa Izba do sprawozdania kumiąyi ko
munikacyjnej w sprawie uruchomienia po
ciągów na Pomorza w dniu S maia b. r. 
Po referacie p, Pietrzyka Izba uchwaliła bez 
dylkasyi rezolucję, wzywającą $ząd do wy
dania odpowiednich zarządzeń, celem nrn- 
chomieak całkowitego ruchc ucobowego na 
Pomorzu w dniu i  maja, tj. w dniu wybo
rów do Sejmu ustawodawczego, a ,w miej
scach, w których (kasuje się to możliwem, 
uruchomienia pociągów specjalnych, albo
wiem ruch osobowy jest na Pomorzu w nie
dzielę i święta zamknięty.

Na tern porządek dzienny wyczerpano. 
Marssiłek odesłał szereg wniosków do 

odpowiednich komiayj. W sprawie spieszne
go uchwalenia ustawy konstytucyjnej zażądał 
Kłos u p. Budziński. Marszałek odmówić temu 
żądaniu, gayt według uchwały Konwentu se
niorów jemu przysługuje prawo według uzna
nia dopuszczenia do głosu dla uzasadnienia 
nagłeści wniosków. Wniosek ten odesłano 
do komisji regulaminowej. Od decyzń tej 
wolno odwołać się do konwentu seniorów.

P, B u d z i ń s k i  zabrawszy głor w 
sprawie formalnej protestuje przeciw temu.

W sprawie porządku dziennego dzisiej
szego posiedzenia zabierał głos p. L u t o 
s ł a w s k i ,  który zażądał wśród niepokojów 
w Izbie, aby na porządku dziennym umie
szczone złożonie sprawozdania przez Bząd o 
reformie rolnej i o gr»ntaeh leżących odło
giem, gdyż, przed tygodniem Bząd wezwał 
Sejm do przedłożeniu w tych sprawach spra
wozdania •  ciągu tygodnia,

M a r s z a ł e k  wyjzśnis, iż kierownik 
Urzędu liemekiego przedłoży w tych spra
wach referat przed porządkiem. Na tern po
siedzenie zamknięto.

Zkom isyj sejmowych.

K o m i s j a  d l a  s p r a w  z a g r a n i 
c z n y c h  odbyła wczoraj 4-goćzihne posie
dzenie pod przewodnictwem p Daszyńskiego, 
w obecneśń Wiceministra spraw wojskowych 
Bcsakowskiego. Na poraądżu dziennym był 
szereg spraw związanych z obecną sytuaeyą 
nolitycfsą. Na wstępie omówiono odezwę 
Naczelnika Państwa w sprawie ukraińskiej, 
Sprawę tę odroczono do następnego pesie- 
dzenia. Dalszy puakt porządku dziennego 
stanowiła sprawa ‘■prowadzenu dywizji pol
skiej ie Sjberyi. Komisja przyjęła do wia
domości wyjaśnienia złożone r  tym wzglę
dne przez przedstawicieli wojskoweści. Na
stępnie rozwinęła się obszerna dysknaya nad 
wnieskiem p. Liebermaaa o roztoczycie 
rokowań pokojowych. Dyskusyi nad tą spra
wą nie wyczerpano, odraczając ją do naj
bliższego posiedzenia, na którem będzie 
omawianą syiutcya, wytworzona przez wyda
rzenia ua froncie. Wk<ńcu posiedzenia p. 
Daszyński zaznaczył, że p. Bt. Grabski oddal 
zabrane dokumenta wieeprzewodliesąeemu 

. komisyi ijpraw zagranicznych. P. Daszyński 
i dokąmenty te oddał Prezydentowi M iiia tró r



K o m i s y *  r o l a *  odbył* dziś ji-u 
przewodnictwem posła Witos* priy udziale 
Ministra rolnictw* Bardl*, M nietra kolei 
B*rtla, M nistra aprowizacyi, sekretarz* st»- 
su  b. dzielnicy praskiej p. Poszwińskiego, 
w obecności przedstawicieli sztabu general- 
nefo i Miaiuiorstw* spr*w wo jakowych po- 
siediecie, na którem *ł"ijli debgaci Mini
sterstw aprawoidtnie o swojej działalności 
prsy laeietraeh i zagospodarowaniu odłogów. 
Następnie prieprowadzoio dysk.ryę nad 
wnioskiem Ministra rolnictafe, popartym 
prie i pos. Trzcińskiego i uchwalono przesu 
F4Ć termin postawiony prie i Ministra apro 
wiascyi w sprawie dostarczenia zboła do i i  
siewów z Poznańskiego 1 1 maja na 20 maja 
zaś w sprawie dostarcienia kartofli i  dnia 
10 maja na 15 cierwta. Minister apro wisa- 
cyi zgodził się na to i  lastnełeniem , łe 
w tym csaste mnsi otrzymać 250 wagonów 
jęczmienia dla wojska na passę. W Bprawie 
nsyskania towarów ais wejBk* okaiało Bi a 
łe  na raiie jest niemołliwe, jak równieł asy- 
sksnie siły pociągowej dla potrzeb rolnictwa 

W dalssym eiągu obrad Minister Bar- 
tel słoieł sprawordaaie o obecnym stanie 
siły pociągowej. Pcłołenie w tym kierunku 
polepssyto bię diięai sanupienia w Ameryce 
400 wagonów SO-tennowych oras 150 loko 
motyw Ministerstwo kolei ccdsiennie otrsy 
muje kuka nowych lokomotyw s Gdariata 
do swojej dysposycyi Cigść tego taboru wy* 
słano na Górry Blązk, a<ąd otriymuiemy
15.000 tonn węgla dsiennie. Pod Koniec po
siedzenia uchwalono wniosrk p. Kowalczuka 
z wezwaniem Biądu względnie Ministerstwa 
wojny do zlikwidowania gospodarki rolnej 
prowadaonei we właenym z.riądzie wewnątrz 
krają. Następne posiedzenie odbędzie się ju
tro, w piątek, o* godzinie 10 rano. Na po 
rządku dziennym dyskusya nad wnioskami 
p. Bryla,

Konferencya aprowizacyjna.
Wosuraj w Minister°twie aprowizacji 

odbyła się konferencya, na której Minister 
Niwiński i kierownicy poszczególnych ursę 
dów istniejących przy Ministerstwie apro^i- 
lacyi konferowali o stanjg laprowiautowania 
krain. Zboła wyBtaresy do nowych sltiorów. 
przewidywana jest nawet pozostał tó kilku 
tysięcy wagmów, a tylko racye cukru od 
maja będą a  miały być zniłoza. Ziemniaki 
nadchodzą z Poznańskiego w ilości 250 wa 
gonów dziennie. Od nowych zbiorów obo
wiązywać ma całkowity sekwestr ziemiopło
dów, wskutok czego istnieje możność pod 
wyłażenia racyi chleba kartkowego,

San Remo.
Millerand przedstawił w środę Izbie 

deputowanych wynik ironfereneyj w San Be
rno Tur y pozostają w Konstantynopolu. 
Prawa mniejszości są zagwarantowane. Od 
Ameryki sałądano przyjęcia mandatu nad 
Armenią i określenia granie tego państwa 
Aagba otrzyma mandat nad Palestyną i Me
zopotamia, a F . u e ji  nad Syryą. Z Niem
ena i należy przed wszyztkiem uregulować 
Bprawę ewakuacyi strefy neutralnej. Franz- 
fart i Darmstadt będą ewaknowzne o ile 
międzynarodowa komisy a skonstatuje, łe 
stan wojsk nie&tieck-ch został zredukowany 
do liczby przepisanej traktatem. Dnia 6 
czerwca stan ma wynosić połowę, a 10 lipca 
całe wojsko ma w zapalności opuści strefę 
neutraną.

Na zasadzie porozumienia osąMrętego 
w konferencyi w St. Remo, Francja, A iglia 
i Włochy na calem terytoryum tureckicm 
mają pos:adać jednakowe przywileje ekono- 
miczie Wlocby jednakie otrzymają wyłąeiny 
wpływ w okręgu Anatolii i w zagłębiu wę
glowej Herak lei.fi')

Z  niemieckiej kuźni.

Schles TolJcseeiłung zamieściła sensa- 
cyipą wiadomi ść, łe  jest w posiadania taj
nego dokumentu który dowodzi, łe  Polacy 
pnyg ' towu a na G. Blązku zbrojne powsta
nie. Dokument ten ma być tajną instrukcyą 
oddziału organizacyjnego jakug ś komitetu 
obrony Slą ki. P. Korfanty żąda, aby pro- 
kuratorya pricy"owadziła w tej sprawie śledz
two sądowe.

Redakcja Schles. Follcsseiłung podała 
w Nr. z 26 b. m. odbitkę r n k n wg o  doku 
memu, w której się okazało łe jess to fal- 
s Skat, zawierający około 100 błędów orto
graficznych i stylistycznych. W tym. stmym 
numerze zamieLzct ne aą jebcie  dwa inne 
doaumenty j*k>egoś komitetu obrony Śląska, 
sawieraiące rozkazy m b liztayjue,

Di sieiBte niemieckie pisma apelują do 
komisji rządzącej, aby wzięła w obronę

Niemców przed nic«t}cuym umu*hem zbroj
nym Polaków- W t*«h d r  u rozkazach jest 
już mowc o wystanych z Warszawy na G. 
Siązk ificsracb istabu broni smuaicyi oras 
zmobilizowanych wojskaih polskich na gra
nicy, które lada chwila wkroczą n r Górny 
Śląsk,

P. Korfanty wzywa prokjM orrę, aby 
załądaru cd redakeyi Schles. Volkszeiiung 
oryginałów tych dokumentów, bo jeśli pro- 
kuratorya nie wdroży z tego powedu śledz
twa, to będzie to dowidem. łe sama pomaga 
robocie niemieckich szpiclów Cała ta robota 
jest otliczona na to, aby rząd i parlamant 
. Mn.ie .ki ptjygotowAĆ do zbrojnej obrony 
G S ązka, KJsnfottfli te mają usprawiedliwić 
silre wzcocnienie załóg niemieckich na 
{.ogian.czu G Blązku. o ciem kompetentne 
ozynziti polskie st dobrze poinformowane.

W  sprawia pożyczek państwowych.
Babin Tarnopola wydał następującą 

odeswe:
Do cioigoduyidh Rabinatów i świetnych 

Zborów wyznaniowych,
Biblja, taim :d i wszystkie dzieia na

szych uczonych nakładają na nas obowiązek 
starania się wszelkimi siłami o dobro naro
dów, krajów i państw, których obywatelami 
jesteśmy.

Zawsze i wszędzie Izrael ten obowią
zek szczerze i sumiennie spełniał. W latseh 
1914 — 1917 zawdzięczały potyczki wojenne 
w b. Anstro - Węgierskiej monarchii i w 
Niemczech swe świetne reziltaty w pierw
szym rzędtie tej okoliczności, łe  rabini 
przedstawiali w kasaniacn doniosłość tej 
akcyi i zachęcali do subskrybowania nie 
tylko jednostki, lecz takie stow rzyszenic, 
insi,ti cye i gminy izraelickie, W uroczy
stych dniach „Szewaot" („Zńelonyeh Świąt*) 
23 i 24 maja powinny wszystkie zarządy 
kahałów alho rabiaom pornczyć P r o p a 
g a n d ę  P o l s k i c h  P o t y c z e k  P a ń 
s t w o w y c h  albo drukowanemi orędziami 
to w kałdej synagodze uskutecznić i zawe 
zwać rzesze modlących się do tego patryo- 
tycznego dzieła,

Nauczyeiele relig i niechaj o iem pou
czą dziatwę, aby przez nią wpłynąć t a  ro
dziców z mniej wykształcouyca warstw spo
łeczeństwa. Rabinaty i gmfoy z pewnością 
za tę inieyatywę będą wdzięczne.

Wszystkie gazety na całym obszarze 
Polski proszę o pr edruk tei odezwy.

Tarn p il w kwietniu 1920.

hab.„ Profesor dr. '/aubeles

Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie

CzłuDKow Ja w . G z tr io n e g r  K rzy za .
W sobotę dnia 24 b. m odbyło się nad

zwyczajne walne gromadzenie członków 
istniejącego Małopolskiego Oddziela Cze/wo- 
nego Krzyła. Licznie zebranym uczestnikom 
wyjaśnił prezydent prof. M. Jurasz cel po 
Biedzenia, a mianowicie konieczność trzysta 
eowan.a się do nowego statutu Pol kiego 
Czerwonego Krzyła i tworzenie we wsiyBt- 
k <>h większych miastat-h miejscowych od
działów, podlegających wydziałom okręgo
wym, które centralizować się mają w głó
wnym Zarządzie w Warszawie. N- przewo
du cząeego zgromadzenia uproszono dyr. B. 
Lewickiego, na sekretarzy dr. Langnera i 
dr. Piepee-Poratyńskiego.

Dyr. Lewicki zaznaczył, ił  w mieście 
naszem nie trzeba lb r t  długo się rozwodzić 
nad celami To w. Oz, Krzyła, gdyi podezBS 
wojny, Lwów i Małopolska cała poznały do
brze hrm .nitzrna i tik  bogatą w owoce 
działalność tej .nstyiucyi. Dziś wspomnimy 
tylko podjecie walki z epidemią ospy, tyfusu, 
sam irytań k ,  op:ekę nad rannymi, stworze
n i11 szpitali, sacatoryów i t. d. Obecnie więc 
napewno zorganizowany Miejscowy Oddział 
3x. K. potrafi arro^tać nowym zadaniom, Dr. 

Langner podniósł, łe  statut stowarzyszania 
został już zatwierdzony prres Sejm i i a 
istnieją j . i  Oddziały Okręgowe w Posnań- 
skiem, Matopolsce, na* Blązku, :ia Litwie, w 
liałej fi isi na Pomorzu i w Warszawie. 

Omawiając niefortunne zarządzenia oddania 
sanatoryów w Zakopanem, Suchej i t d. pod 
zarząd wojskowy, objaśził dr. Langu n , łe 
militarysacya ta sprzeciwia się zasadom mię
dzynarodowej konwencji ge^ewbkiej i łe ie 
względów prawnych naraża Ci. £ , na ntratę 
;ych inatytueyi, które w ciaaio wojennym 
mogą bvć zabrane przez wojsko nieprzyjaciel
skie, mogące sarekwrować objekty militarne.

Leon Łr. Pimńiki omónił konieczność 
otworzenia Oddziała Miejscowego i iaknaj- 
większej popularyzacji tego Stowarzyszenia, 
z którego doniosłości nie wszyscy sobie do
statecznie zdają aprawę. Powinno się brać 
irsykład z Ameryki, gdzie idea ta przeni- 
tnęła juł najszersze warstw], tak, łe  w nie-

kzóryeb miasmen i miejscoweścizch 100% 
ludności neleły do Stowarzynzem* Oz. K.

Prez Jurasi aodał łe  popuLrnośei 
organiiacyi tej dowodzi fakt zebrania w pne- 
"iiłgu 20 miesięcy 40 milionów dolarów n* 
cele Gs. K,. z czego 11 milionow dolarów 
zebrały ssme dzieci! Jełeli organizacja bę
dzie u nas nalełyde przeprowadzona, a pro- 
pagtuda dobrr, wówczas iastytneya la z t. 
nie na odpowiedniej wyżynie i moie otrzy 
mać rydatną pomoc z Ameryki. Obecnie 
nowo utworzony Oddział Miejscowy przy 
stępuje do bardzc ważnej Bprawjr wyksital 
cesia zawodowych pielęgniarek, odpowiedni 
projekt ic4tał juł opracowany.

Następnie dokonano wyborów zarządu 
Miejscowego Oddziału Gz, K .syła: Leon br, 
Pi1 liński, red. SehrOder, dyr. Boi. Lewicka 
d^. Mikołajski dr. Pieper Foratyńeki, dyr. 
dr, Frzyłbnowski, rzdca Tadeusz Rybicki, 
ge4. Albinowski, radca Tadeusz Ostrowski, 
dr. Trscieniecki, prof. dr. Fr*uofszek GrCer, 
radca Kas. Bruebnalski, ks. Eleonora Lubc- 
mir:K». marsszłcowa Aana Niezabitowaka, 
prof Łzjtasiewiczow. Bóta, Eon iii Jędrzej o 
w ic s o w B , Helena Łesińska. Jadwiga Żgórska, 
Aleluandra Dobrowolska, Marya Komirowskr, 
Janina Walicka, Edwardowa Stroynowaka, 
ZolU Kiernicka, Marja Kraiee, pies. Sta
nisław Bobiński, red. Jau Sicsyrer, Betti 
Pornaiowa.

Polecono nowowydanemu wydziałowi 
specyaluą akevę dla pozyskania j .k  najwię 
kssej ilości członków. Bezpośrednio po zgro
madzeniu odbyło się posiedzenie wjJsiaiu, 
na atórem wybrano prezesem dyr. bolesł.- 
wa Lewickiego, a ziBtępcami prezesa p. Ję 
drzejowiesnwą i p. Zgórską. Wybór sk tr  
bsiku i sekretarza naBtąpr na orobnen po
siedzeniu.

Gorączka wioseuna.
Ulegają tej gorączce rótn. przygodni 

bodowej r( slin ogrodowych, którzy uprawia 
ją warzywa i za pierwszym cieplejszym pod
muchem juł wytrzymać nie mogą. Więc xa 
czy u* się gonitwa za końmi do orania, z* 
uksionami i t. d. Korzystają z tego róini 
spekulanci, poduossn ceny robocizny i tak 
pożądanych nasion, Wsktez: pośpiechu laicy 
wysiewają wierne ilości tak drogich nasion, 
nie hcząo się z następstwami.

Obecna snBza i niezwykłe ciepło kwie
tniowe, jeszcze bardziej spotęgowały razwój 
tej gorączki wiosennej, opadriącej zwykle 
tych, którzy zbyt długo czekali na wiocnę 
i obecnie, gdy większa część ziemniaków 
przeinaczonych do sadzenia musi być odda
ną n» aprowizację, zaczyna się niepokój la 
tania po rótnych biurach, szukanie protek- 
cyj, narzekanie i zniechęcenie da dalszej 
pracy.

Niecb się 1 ałdy z tych gorączkujących 
zapytt rgrodników i rolników zawodowych, 
czy jest jeszcze zajiółno/ czy mołua zbytnio 
ufać temu dziecinnemu lat'*, któie tak samo 
m tie zawieść jak babie lato, którS za ledna 
noc nieraz m  enia się w jesienną zawieru
chę lnb ścina ziemię mrozem.

Każdy ogrodnii i rolaik zapłacił w ży
ciu drogo za zbytnie zzufanie pogodzie wio- 
senLej i za pospiech w robocie. I  tego roku 
zapłaci za to wielu początkują ,-ych hodowców, 
którym wyschły zasiewy warzyw i bulwy 
ziemniaczane.

Więc gdy Btwierlriłem, ił  niepokój i 
auiecbęcenie ogarnia właścicieli działek a 
zarazem gorączkują się tą pracą podaję do 
wiadomości, ił  5 wagonów ziemu aków do 
sadzenia, przeznaczonych na ogródki miejskie 
i na działki, zarekwirowano dla aprowizacji 
ludneści lwowskiej, którą ogarnęła znowu 
iuu« gorączka, wywołana staniem w ogon
kach i słuchaniem różnych bredni,

Więc niech kzżly pamięta o ten ił 
jetyuie spokojem doprowadzimj do wiaśsi- 
wego utycia i skutecmego wysyakaai* dro
gocennych naBion i bulw. Gdyby poesakano, 
ludność Lwowa byłaby miała i ty» h 5 wa
gonów na 50 morgów dsizłek siemnitki, a 
teras musimy czekać. Więc zachęcam do 
stokoju, najlepszego lekarutwa na ową go
rączkę

Władysław Kubil.

R ad a  m ie jsk a .
Przed rozpoezęcism wczorsjszegc posie

dzenia, prez, Ne u m a n n  zlotył hołd dziel- 
aemh łołniersowi pol-kicmu który wytrwał 
na stanowisku w ciężkich dniach wojny, a 
teras ś ig i pobitego nieprzyjaciela, w aodriw 
wprow diając catr świat. Cześ1 mu i um.- 
niei Ni* -h łyje Naczelny Wódz, niech żyje 
Żołnierz Polski 1

Bada powstawszy £ m i'jse długotrwa
łymi oklaakim wyraził! Armii Polskiej 
cześć,

Prez. fteun tnn  siproeił aastępaie re
prezentację miasta na njboi>ństwo pontyfi- 
kalne w katedrze w dniu 2 maja w roczaicę 
ślubów Jana Kizimierza i na obchód Kon
stytucji 8-go Maju.

B. dr. P o i a t y ń s k i  wskatu ąe, 1 1 n‘e 
jest niexbędue‘dla pot gi Pnństwa, by wszjBt- 
k:e władze centrplue majdowały się w jego 
stolicy, natrm uat korzystne byłoby roimie- 
stczeme ich w rótnych nras.aeL, które pod
niosłyby się przez to i ożywiły, jak to się 
d/ieje juł w nicrióryco Państwach europej- 
aki< b Lwów, który obeciie przestaje być 
stolicą, schod>ą - do rcędu miasta woicwódn- 
kiego, poi,r>fiłby jednak spełnić wałue zada
nie w łyciu piństwowem Mówca imieniem 
klubu mieszczańskiegi wnosi, by repreienta- 
eya mAsta zwróciła się do prezydyum % pro
śbą o poczynienie starań, aby Lwów stał się 
siedzibą najwyższych władz sądowych.

Wśród oklasków wniosek u hwaloao.
B, B r o d a c k i  wniósł o odniesienie 

•ię do rład s  wojskowych, by przeniesiono 
szpital ze szkoły kadeckiej do innego bn- 
dyn. gdył upuni ten sąsiaduje z Miejskim 
Zakładem sierot. Wniosek przyjęto, lecz 
przewodniczący zwróeił uwagę, łe na liczne 
interweieye u Rządu odpowiedziało Min, 
spraw wojskowych, i ł  niewiadomo na rasie, 
gdzie Lędiie izl ła podehorąłyeh, a szpitala 
na razie przenieść n:e mołua.

fi Obrys-to-wsdri wystąpił prseeiw 
zbyt wielkiej ilości szynków we Lwowie 
(mamy ich 460) i pouał wniosek, który na
stępnie uchwalono: wzywa się magistrat do 
przygotowania wniosków w celu ogranicze
nia i zredukowania ilości szynków i uEtale- 
>ia liczby roneesyj i akeesoryów szynKar- 
skich na następną kadencyę, oras aby w prsy- 
b>(ości koncesje szynkarskie oddawano prze- 
dew6Z:stkiem inwalidom z pośród długole
tnich p-acowników gcspodnio-szynkarstieb.

Przyjęte następnie wniosek aa wsf»- 
i  lezie ławek do parków i ogrodów miej
skich, oraz samknię ie dla przejazdu drogi 
na placu PowTstawowym ze względu na 
przechadzającą się tam publiczność.

B. dr. Stupnicki poruszył spraw ę dclo- 
łowaui* lokatorów z triezekań i zgłosił wnio
sek, Który j idaai nie uzjskał więksiośer.

Wkcńcu sebwalono na wniosek r. Ja- 
kóbctjńskiego odnieść nię do Wydnału kra
jowego o wprowadzenie z. życie fundacji 
Ł ożiit Pon ńskiego, z której mają b ć udzie
lane zasiłki dU rękods elników. Wniosek 
nagły tegoż mówcy o wdrożenie kroków w 
cc j zamknięcia podejrzanych lck'lów w ul. 
św. Stanisława (bccma Legionów) spotkał 
sia z uznaniem i został przyjęty.

W porządku dz ennym zaratwio*o kilka 
upraw, wkońeu odbyło się posiedzenie tajne.

P O L A C Y !
Pamiętajmy o plebiscytami!

Datki przyjmuje Komitet Obrony 
K r e r t *  Zachodnich, Lw ó w , plac Ma- 
ryackl I, 10.

Lwina 30 hutam a 1920.

E a l f n u n .
B ob o ta , 1 maja,
Biym. kat.: Filipa i Jakóha,
G . kat.: Juana prop.
Słowiański: Lubomir.
W hoa ałońcr o godzinie 4 miact 39 

iachód słońca o godzinie 7 20 po południu.
Temperatura o godzinie \% w południe 

+  16 stopni.

N i e d z i e l a :  2 mafa.
Biym. kat.: Zygmunta kr.
Gr, kat.: Joana weł.
Cłowiański: Witymira.
Wschód słońca o godzinie 4 minut 27 

rauo, zachód o godi 7 min. 22 wieczorem,

P o n i e d z i a ł e k :  8 maja.
Bzym. kat.: Znalezienie św. Krzyła.
Gr. kat.: Teodora.
Słowiański: Świętosława.
Waehóf słońca o godzinie 4 mim. 27 

zaanod alM bi o godz, 7 min, 4« wieczór.

W to  r e k :  4 maja.
Biym kat.: Floryana,
Gr. kat.: Myrona HI 2,
Słowiański: Wieńczysława.
Wschód s ta te r # g .kziiar 4  minut 84 

zachód słońca o godzinie 7 minut 88.



— Genefakny D elegat J taęfa  Cr. Ka
zimierz Gałecki powrócił do Lwowa.

— D ar narodow y dla J. Piłsudskiego, 
Wpłynęły następujące ofiary: M Skolimo
wski 50 Mk, St, Miłaszewski 50 Mk, E. 
Zegadłowicz 50 Mk, dt. Wyrzykowski 50 
Mk, N. Kowalski 25 Mk, O. Żeromska 20 
Mk, Marya B^genhatdt 16 Mk 20 fen., 
Kpt. Kosicki 20 Mk. Koło młodzieiy z Sa- 
chowoli 235 Mk 50 fon. 28 rub, Józef 
Czarnowski 1.000 Mk. Stefania Cuuftówna i 
EU, Greenwelt 110 Mk. J  Diięciołowskt 1 
Mk. Koło młodzieiy 8 ’lee-Zdrój 35 Mk, 
Personsl eentr, stacyi radio tel. Warszawa 
242 Mk 50 fen., Stow. „Ochota" z Darnina 
191 K, Dreci szk, Kop. Zsgl, Dąbr, z Bole
sławia 132 Mk,

— Odznaka pam ią tkow a: „RZĘ3NA 
POLSKA. 1. XI 18 -  28. 1Y. 19". Celem 
uzyskania iej odznaki (cena 21 marek) zgło
szą uczestnicy walk o Lwów na odcinku 
Rzęina Polska (ewent, ich rodziny) swe adre
sy i zapotrzebowanie u por, Z, Giercuazkie- 
wieza — Baon zay. 39 pp. Jarosław.

— W ydalał spraw  aprow tzacyjnych 
dla Małopolski okólnikiem z 10 kwietnia 
1920 L 10181/11. e. zawiadamia, że na prze
wóz kolejami ziemniaków w ilości do 1 cent. 
metr. nie pctrzeba iadhog* zezwolenia, na 
przewóz od 1 do 10 cent, metr. zezwolenie 
starostwa względnie we Lwowie Magistrat, 
zad co do ilości powyżej 10 cent. Wydział 
spraw aprowizacyjnych dla Małopolszi plac 
Smolki 1. 5 przyczem zezwoleń na przywóz 
z Kongresówki z powodu braku tam ziemnia
ków nie wydaje się.

— Miejscowe kom isye szacunkowe
w Ciortkowie, Gródka Jagiellońskim, Hjro-y 
dence, Kałuszu, Podbajcach i Tarnobrzegu 
dla państwowego ustalenia i ocenienia strat 
wojennych (szkód i niezapłaconych świad
czeń wojenuTch), poniesionych przez oby
wateli Państwa Polskiego na terytoryum 
gmin powiatów odnośnych w czaaie wojny 
światowej i polsko-ukraińskiej, rozpoczęły 
czynności urzędowe,

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia, 
podane do wiadomości publicznej w intere
sowanych gminaeh,

— Buch pociągów do B rinchow le.
D/rekcya kolei państwowych we Lwowie 
ogłasza: Począwszy od 1 m*j« 1920 odcho
dzić będą ze Lwowa do Brzuchowic co
d z i e n n i e  pociągi miejscowe o godt. 15 55 
i 19*30 i odjeżdżać stamtąd o godz. 16 54 
i 20 03.

Ponadto w n i e d z i e l e  i ś w i ę t a  od 
chodzić będzie ze Lwowa pociąg miejscowy 
o godziwe 13 50 i odjeżdżać z Brzuchowic 
o godziaie 14 50.

Równocześnie wstrzymuje się bieg po
ciąga do Brzuchowic, odjeżditjącego se Lwo
wa o godziaie 15 01.

—> Przyznanie nowej pożyczki Miej
skiem u Zakładowi kredytow em u. Jak się 
dowiadujemy z miarod jeego źródła, pras 
znało Ministerstwu ska rbu  reskryptem z 16 
kwietnia 1H20 L, 27012/20 za pośrednictwem 
Dyiekcyi skarbu we Lwowie Miejskiemu Za
kładowi kredytów, poirczkę 15 000 000 Mk 
oprocentowaną po 3%  • zwr<tną 30 kwie
tnia 1921 w rachunku bieżącym Zakładu w 
celu umożliwienia temu Zakładowi udziela
nia kredytów przewidzianych statutem, a w 
szczególności na udzielanie krótkotermino
wych pożyczek aprowizacyjnych ciałom sa
morządnym i Stowarzyszeniom konsum 
cyjnym.

Z kredytu popyiszeg.\ jakoteż z kre
dytu przeznaczonego przez Ministerstwo 
•karbu reskryptem z dnia 6 grudnia 1919 
L. 84200/33113 będzie Zakład ten udzielał 
pożyczek gminom i kon«umtm w esłej a 
więc i wschodniej Msłcpolsse.

— Sprawa czynszowa. Biuro prasowe 
Towarzystwa „Ochrona lokatorów* we Lwo
wie" Pańska 20 komuaikuje nam: W osta
tnich dniach zamieszczone zostały we wszyst
kich dziennikach lwowskich wiadomości z 
Warszawy, wedle których Bada Mnistrów 
miała się oświadczyć za dozwoleniem w dra
dze ustawowej, generalnego podwyższenia 
czynszów mieazkaniowych o 100 prc., czyn 
bzów za lokale sklepowe i przemysłowe o 
300 prc. w stosunki do czynszu z r. 1919.

Na tej podstawie nabrało wielu czytel
ników przekonania, że wspomniane dopiero 
co podwyżki czynszów już obowiąiuią, z 
właściciele realności na podstawie wiadomo
ści dziennikarskich już obecnie 100 prc., 200 
prc. i większych domagają się podwyżek.

Ponieważ wielu lokatorów z powodu 
nieznajomości rzeczywistego stanu pr&wnego 
narażonych może być na szkodę przez godze
nie b ę na nieuzasadnione podwyżki, Towa
rzystwo „Ochrona lokatorów" podaje niniej 
| |p m  do wiadomości interesowanych, że ogto- 
■ oua  w dziennikach uchwała Rad; Mioi- 
Itrów  nie jest ustawą, ani obowiąiu ą em 
rozporządzeniem i że przynzjmniej na razia 
iadnzch praktycznych skutków odnośnie do 
wysokości czynszów za sobą nie pociąga,

Zwrócić przytem należy uwagę, że za
mieszczone w dziennikach w tej sprawie no
tatki nie pedają, ety proponowani przez Ra
dę Ministrów zmiana obowiązujących przepi
sów mieszkaniowo-czynszowych ma się odno
sić do całej Rzeczypospolitej Polskiej, czy 
też tylko do obszaru dawnego Królestwa- 
Pohkiego. Wszysikie bowiem dotychczas 
ustany mieszkaniowe odnosiły się jedynie 
łylko do b. Królestwa Polskiego, zaś w Ma- 
łopolaee wschodniej bez przerwy obowiązy
wała i obowiązuje bez żzdaych zmian ustawa 
o ochronie lokatorów wydane przez lwowski 
Tymczasowy Komitet Rządzący,

W każlyra jednak razie projekt Rady 
Ministrów spotka się z pewnością z bardzo 
silną opoijeią w Sejmie, a istniejące .w Pań
stwie organizacye lonatorów przeciw temu 
projektowi jak najeaergiozaiejszą przeprowa
dzą walkę.

Z tych tedy powodów uchwalenie pro
jektu Rady Ministrów przoz Sejm nie jest 
bądź co bądź rieozą pewną,

— K om itet „Okręt dzieci polskich"
odbył onegdaj posiedzenie, na klórem oma
wiano sprawy organizacyjne i powzięto na
stępująca uchwały: 1 Siedzibą Głównego 
Komitetu O. dz. p. jest miasto Lwów; 2. Ko
mitet przeprowadzi przegląd dotychczasowej 
pracy w tworzących się Komitetach prowin
cjonalnych za Btaraniem wszystkich organi
zacji nauczycielskich; 8, Dla spraw admini
stracyjnych i redskcyjnyeh powołać osobne 
komisye; 4. Odnieść się z prośbą do Towa
rzystwa Dziennikarzy pclakich o poparcie 
prrcy Komitetu; 5. Odnieść się z prośbą do 
wszystkich redak -yj o skierowanie złożonych 
kwot na okręt dz;eei — do Komitetu Głó
wnego za pośrednictwem upowaiaionych 
przez Komitet dwóch jego członków, którzy 
w najbliższych dni*ch jawią się w rsdak 
eyach osobiście celem podjęcia gotówki; 6. 
Uprosić redakeye pism prowincyonaliych 
o przekazanie złożonych składek pocitą do 
Głownego Komitetu O. di. p , Lwów, nl. Zi- 
morowicza 17.

—- K ronika krakow ska. Z Krakowa
telegrafują: Onegdaj w n- cy do kościoła 00. 
Bernardynów pod Wawelem włamali Bię 
opryszki i skr«dli wota z ołtarzy. Jak śledz
two stwierdzało, włamywacze otworzyli wi- 
trrebem drzwi do kościoła prowadzące z głó
wnego korytarza klasztornego i udali się do 
ołtarza Matki Boskiej. Tam spuścili zasłonę 
z obr«u i skradli z głównego obrazu kilka 
emirów korali, zł >ty zegarek damski, złoty 
łańcuszek oraz inne wota złote i srebrne. 
Po okradzeniu głównego ołtarza zdjęli z bo
cznego cłtarza św. Antoniego ciężką gablotę, 
w której znajdowały Bię wota i rozbiwszy 
Biybę skradli kosztowniejsze przedmioty, mię 
dzy nimi daże złote serce. Wartość skradzio
nych przedmiotów przekracza 100.000 kor.

Wezora'sze posiedienie Bady miejskiej 
rozpoczęło się przemówieniem przew, wice- 
prezyddnta BMiśr w kiego, w którem tenże 
podniósł świetny tryumf oręża polskiego na 
wschodnim bolszewickim froacie, Uchwalono 
wysłać telegram do Naczelnego Dowództwa 
armii

Mowy prezydenta i od«zytan;a telegra
mu wysłuchała Rada etojąe. pociera wznio
sła okrzyki: Niech żyje PolskaI Niech żyje 
armia 1 Niech żyje Naczelny Wódz! Z powo 
du zwycięstw oręża polskiego na wschodzie, 
prezydyum miasta zarządsiło wczoraj udeko 
rowaaie gmachów i budynków miejskich fla
gami o barwach Państwa i miasta.

W krakowakiem obserwatorynm astro- 
nomii-anem czynione są obecnie próby nsd 
otrzymywaniem międzynarodowych telegra
mów naukowych a mianowhie dotyczących 
godzinf i stanu pogody. Wczorajszej noey 
wśród starodawnych ścian gmachu przy ul. 
Kopernika usłyszano po raz pierwszy słabe 
ale wyraźne odgłosy 296 t>knięć zegara bi
jącego sekundy w obserwatorium parysk'em. 
Aparat .odbiorczy, którym czynione są do
świadczenia ofiarowany został zakladow^przez 
miłośnika nauki krakowianina dr. Jama 
Włodka. Niaatety do należytego ustawienia 
tego pięknego przyrządi brak na razie w 
obserwatoryum najniezbędniejszych środków.

— Warszawa eoraa drożeje. Jak do
noszą pisma warszawskie magiatrat posta
nowił podwyższyć taryfę tramwajową od 1 
maja o 100 prc. i żądać od Rady miejskiej 
upoważnienia zmieniania taryfy w przyszło
ści stosownie do wzrostu cen artykułów po
trzebnych do utrzymania ruchu,

— 1 m aja dniem  pracy. Związek ko
lejarzy angielskich ogłasza, iż dnia 1 maja 
kolejarze nie przerwą praty. Pracownisy 
tramwayowi i omnibusowi również nie będą 
strajkować.

— Ze Związku Społeezno Narodo
wego. Posiedzenie społeczno - narodowego 
Klubu radnyth miasta odbędzie się w nie
dzielę d. 2 maja b. r. o godz. 10 80 rano 
w „Romie*.

Zebranie członków związku apoteoz*o- 
narodowego odbędzie się w sobotę d. 1 ma
ja o godz. 6 wieczorem, w pokoju klubowym 
kawiarni „Benaissirace*.

— Wfeesory dyskusyjne. Zarząd od
działu P. T. P. urządzą wieczory dyskusyjne 
dla nauczycielstwa szkól pawstechn^ch w sali 
Polskiego Towarzystwa pedagogicznego:

30 kwietnie piątek: projekt Minister
stwa o ustroju semiuaryćn naucz, — ref. p. 
J. Sabai.

Następne tematy zostaną osobno podane 
do wiadomości,

— Pwlskle Towarzystwo filozoficzne. 
W sobotę diut 1 maja odbędzie się o godz. 
8 wieczorem w lokalu seminaryum filozofi
cznego 206 poaiedzonie naukowe, na którem 
dr. Daniela Gromska wygłosi odczyt p. t. 
„Brentznowsbz argumentaeya w sprawie 
przedmiotu sądów egzystencjalnych",

Czar pierw szej m iłości pozostawia 
często nu całe życie niezatarte ślady. Jest 
to uiera. ucznoie naprawdę tragiczne, gay 
dziwny los zsic  mu płynąć na filach, któ
re dąią do innego brzegu. Gianina, młodziu
tka dziewczyna, całą siłą swojego pierwsze
go w życiu uczucia, pokochała narzeczonego 
a później męża swojej starszej siostry, I  nie 
bacząc na ból i cierpienie najbliższej dla 
niej istoty, deptała małą nóżką rozkwitające 
szczęście mładej pary. Dopiero litościwy los 
znalazł rozwiązaiia. Śliczny ten dramat wło 
skiej wytworni „Meduia* p. t. „Czar pierw
szej miłości* ukazuje obecnie „Apollo*. 
Świetną grą, piękuemi zdjęciami interesują 
cą treścią, sprawia na publiczności wielnie 
wrażenie

M a J.
(wi) Wypisywać na cześć Maja pochwa

ły, znaczyłoby tyle, co nosić wodę do studni, 
drzewo do lasu, sowy do Aten. Wszyscy po
eci tego świata ilu ieh jest i było. złożyli m i 
dawniej. Za to, że kwiaty niesie, zasypany 
został kwiatami rymów od najprostszych do 
najbardziej wyszakaiych.

A poezyt życia, a młodość, a miłość, 
te niemniej nadobnie rymują się z M. jem. 
który jest owym » bajki królewiczem, obu- 
dzicielem Króiewny-Duszy.

Ale u nas, ale dla naB w Polsce Maj mr 
jeszcze donioślejsze znzezenie. niżli patron 
poetów, zakochanych i wszelkich lubych nie
dorzeczności.

W błękitnym kontusiku pedbitym atła
sami białych obł.ków, ze złotem sercem słoń
ca w piersi, daje naszej ziemi piękno i zdro
wie, czyni ją p dobą do raja, w którym 
tylko żtć i umrzeć

Wymarzyła się Polsce pod jego tarcza 
turkusową i szmaragdową ongi wielkt chwi 
la. by na całą przyszłość rzucić blask. I było 
w niej ożywcie ciepło tak wielkie, że aty- 
gnące członki narodu ożywiły się m no»o 
jakby ukąpane w zdroju eo zmarłych 
wskrzesza, Tak-ei pod majowym znskiHm 
dokonało si^ na Z aak i królewskim w War
szawie odrodzenie.

A przedtem małoż nrado » an 't Maj przyno
sił Polsce? Wybrał nam 8obieskiego królem, 
ukoronował Stefaaa Batorego, Bolesławowi 
Śmiałemu otworzył bram* Kiiowa,

I  oto znowu Bolesławowym sil kieir 
ciągną hufce polskie i z zapartym oddechem 
czekamy posłów, co wieść mają przynieść, 
że nad Kijowem Orzeł Biały rozpiął skrzydła, 

Ukochała śnić Polskę Opatrzność, że 
najpiękniejszy z miesięcy roku jest polski, 
tak prawdziwie polski,

R epertua r T eatru  m iejskiego.
Dziś, w piątek po raz pierwszy „War

szawianka", opera w 1 akcie A. Stadlerz i 
•o raz pierwszy „Dziś i iutro*, obraz fanta
styczny w 2 odsłonach M. z Fredrów Bzem- 
bekowej,

W sobotę o godz, 2 30 po poł. „Suł
kowski, — wieezor-m o godz. 7 „Róża Stam
bułu*,' operetka.

W niedzielę o godz. 3 po poł. „Wąsy 
i peruka*, — o godz. 7 30 wieczorem iro  
czyste przedstawienie z powodu 129 roezmiay 
Konstytucji 3 Maja 1791: Przemówienie i 
„Warszawianka*, opera,

W acław Kochański najgłośniejszy 
dziś skrzypek polski, wystąpi w dniu 5 maja 
b. r. w sali Tow. muz. t  koncertem na do
chód smatoryum nauczycielskiego. Bilety 
sprzedaje księgarnia Połonieckiego (ulica 
Tańskiej).

(as) O przyszłość in te ligeney i po)
sk le j. Pod takim tytułem wygłosi wczoraj 
znany publicysta i krytyk dr. Adam F i s z e r  
bardzo interesujący odezyt w sali K«Byna 
i Koła literacko-artyityczuego, Dr. Fiszer 
w obszernym, iasaynt i barwnym wstę
pie podkreślił fatalny wpływ wojny na 
przewartościowanie pracy i zarobku inte
ligenta i robotnika, następnie w rzeczo

wych wywodach wyjaśnił role i znaczenie 
inteligeneyi w rozwoju kulturalnym narodów, 
a w szczególności rolę inteiigenayi polskiej 
w walce o naszą niepodległość. Kultura pol
ska była przodownicą w wywalczaniu bytu 
samoistnego Polski, polska lauka i sztuka 
odgrywała i odgrywa potężną rolę jako naj
ważniejszy czynnik uaazego bytu — tym
czasem dziś grozi ruini, tek producentom 
tej kultury, jak i jej konsumentom. Szalona 
drożyzna powoduje, że w walce o cbleb co
dzienny praca kulturalna schodzić musi t a  
plan dalszy, drożeje książka, gazeta, wyda
wnictwa. Trzeba się więc jakoś ratować. 
Rząd musi tu przyjść z pomocą Liczne środ
ki tego ratunku podał dr. Fiszer, wzywa
jąc przedewszyfltkiem do kooperatywy spo
łecznej.

Niezmiernie ciekawych, głębokich i pię
knych wywodów dr. Fiszera wysłuchali li
czni słuchacze z wielkiem zajęciem, darząc 
go po skończeniu hucznymi oklaskami.

TRZECI MAJA.
K om itet Ohchodn K o n sty tu c ji 3-go Maja 

ogłasaa następującą odezwę:
Rodacy l:

Obchodzimy 121 Rocznicę Konstytucji 
3-go Maja. W latach niewoli diień był ukrze- 
pieniem naszych snów o wolcości, zestrzelił 
w jedno gorejące ognisko nasze nadzieje i 
nasze marzenia. Dz ś sen — rzeczywistością 
marzeaie — zjawą realną, nadzieja prawdą 
oczywistą.

Ż y i e m y  w w o l n e j ,  n i e p o d l e g ł e j  
P o l a  cel

Niechaj każdy w dniu tym świętym 
zbedzie s:ę trosk przyziemnych, nie' h spieszy 
do 8<iątyń Pańskich, by w nieść hymn 
dziękczynny Bogu zc. bezcenny dar wolności, 
niech rzuci grosz ofiarny na ostoję polsko
ści — szko>ę polską, czytelnię i dom ludo
wy, niech sercem całeic zjednoczy się * 
współbracią w radości w rozpamiętywaniu 
minionej dobył

Trzydzieści nrliooów serc polskich roz
kołysało się w tej chwili, w ieden potężny 
dzwon, rytmem szczęścia, tryumfu, hołdu dla 
Najwyższego.

Precz x myślą małoduszną! precz z nie
dowiarstwem. i wątpieniem w przyszłość 
naszego Narodu; nie-h nikt o nas nie powie: 
„Zacnego o ca plugawy szn*.

W ciężkim trudzie rodzi cię właane 
nasię Państwo, powstaje władny Rząd i 
w łam i Armia. My sami sobie budujemy 
jutro.

Hei, bracia, do pracy I do kielni 1 do 
młota 1

Umieliśmy dla wolności umierać, umiej
myż dla wolnej Ojczyzny ż»ćl

Lwów daia 8 maja 1920.
Za Komitet obywatelski: Przewodniczą

cy : Arcybiskup ki dr Józef Bilezewaki, 
z»stępcy: dr. Kasimierc Gałecki, rektor dr,
E .l  >a», gen Robert Lam-zan de SaUns, 
nnłkowuik Maksymilian Lmaa, rektor dr. 
Maksymilian Matakiewcz Auna Niezabitow
ska. prezydent Józef Neumann, Arcvb:ekup 
ks. Jóief Tsodor w cz, sekretarz ini. Józef 
Sobolewski. Przewodu cząey komisyi: Aniela 
Aleiradrowiciówns Wojciech Biechoński, 
M irr aa Diiędzinlewici, ks, Eleoaora Lubo
m irze, Adam Lukas, dr. Jan Poratyński, 
Alekiander Yuge'.

Za Zarząd Związku Okręgowego T. S. 
L. we Lwowie: Prezes dr. Ernest Adam, 
za sekretarza dr. Maryau Gubryno«icz, skar
bnicy dr. Adam Czyżewicz. Roman Orłoś.

Komitet obchodu Konstytucji 8 Maja 
uprasza publiczność, która zbierze się na po
łowę Mszę świętą na Cytadeli w poniedzia
łek 3 Maja o godzinie 10 o zastosowanie się 
do następujących wskazówek:

I, U s t a w i e n i e  p e d c z a s M s z y  po
lo w ej.

Po obu stronach ołtarxa muzyki. Przed 
ołtarzem: Reprezentanci Władz, Instytucyj i 
Uczestnicy Powctania 1863 (Grupa Y) Po 
prawej i lewej stronie przed ołtm em  wojska. 
Za nimi po prawej stronie polaski T. 8  L. i 
włościanie (Grupa I I] .) Dalej stowarzyszenia, 
eecny, korporacye, (Grupa IV.)

Po lewej stronie poianki: Mładiies 
szkół lodowych, średniah i wyitzyoh (Grupa 
II.) Dalej M 8,0, i strat pożarta (Grupa I). 
Publiczność w dilszejŁczęści boiska.

Po skończonej uroczystości zechcą 
wszyscy pie bio ąey udziału w pochodzie 
wyjść z polany i nie zątrzymywać się, by 
uczynić mcżliwem prze ście pochodowi,

P o r z ą d e k  p o c h o d u :
Wojsko, M 8. O., Mnzyka czwartaków, 

straż pożarna, młodzież szkół Indowych, śre
dnich i wyższych T 8. L., włościanie, cte- 
warzfszenia, <e"by, korporacye, reprezenta
cje Władz i Isst^tucyi. uczestnicy powsta
nia, goście, plut n M. 8 0.. publiczność.

Pocbód przejdzie ulicą Kopernita, Ja 
giellońską, Legionów, Akademicką, Rozwią
zanie pochodu koło pomnika Fredry w do
wolnym kierunku



K i e r o w n i c y  g r u p ,  Grupa I, Pp. 
tfa ry a t Weber i Tadeusz Tyc, Grupa II. 
Pp, Ferdynand Szczurkiewicz, Aleksander 
itfedjński, Adolf Uiejski i Karol Jaremko, 
Grupa III. Pp. Jóief Biali kiewicz, Mikołaj 
Marszałek. Grupa IV. Pp. Władysław Tabor
1 Zdzisław Kabała. Grupa V. Pp, Władysław 
Marczyński i Franciszek Poaicki, Strat ho
norową p e łną  członkowie M. S O. Mistrz 
ceremonii p. Maryan Dziędsielswicz.

Wsiystkich uczestników uprasza Komi
tet o ścisło przestrzeganie porządku i wska
zówek udiielanyeh pries członków Komitetu. 

*
W urcazystościaeh 3 Majowych która 

odbędą się i-go i 3-go b. m. w Oldziałach 
wojskowych wezmą udział: Tswmystwo 
śpiewackie „Echo* ora* s ramienia ZwiąxVu 
Artystów Scen poiskich „Filia lwowski*. 
Pp artyści: Leonia Barwińska, Helena Li
powska, Stefania Mirya^wicz, M T-usiówn*. 
B. Wolfstilówna, — Henryk Bsrw^ńdu, H 
Hrrner, Jezef Lehrer, Tadeusz Łuczyński, 
Janus i Kokowski, dr. Artur Radliński, Jó 
le f  Woliński.

Uroczyste Obch;dy odbędą się w 12 
zbiorowiskach iofoierskuh,

*
Komitet Obchodu u m d ia  w udzielonym 

łaskawi* p ie t pp. Wrońskich pnypl. Marya- 
ckim 1. 10 lokalu sklep, w którym Komitet 
sprzedawać Lędzie nalepki i wydawnictwa 
TSL. pociąwszy od 1 maia po południu. Sklep 
będx;e otwirty przez cały dzień w niedzielę
2 i w poniedziałek 3,

Przypomina się publiczności, ie  w jej 
interes’e leły jak najrTehlejsre nabywanie 
nalepek, które są jak w latach poprzednich 
do nabycia w skieąach po wszystkich przed
mieściach pipeta. Cena nalepek 1 Mk.

Telegram y P. A> T,

W ażne porozumienie.
Londyn. (Reuter). Podczes konferencji 

w S. Hemo osiageięto rezultat doniosłego 
znaczenia. W sprawie rozbrojenia Niemiec 
nastspilo najzupełniejsze porozumienie. Fran- 
eya oficjalnie zrzekła się wszelkiego zamiaru 
czynienia dalszych labytk^w terytoryalnych 
Sprawa zmiany klanzul traktatu dotyczących 
odszkodowania, omawiana bidzie wspólnie 
z kanclerzem Rzeszy w przyszłym miesiącu 
w Brukseli, Nieustający wjdzi&ł wykonawczy 
Najwyższej R*dy ekonomicznej otrzymał po
lecenie. odbycia kopferencyi z delegzcyą so
wiecką przebywającą w Kopenhadze i zgo
dnie z otrzynunem poleceniem p dejmie on 
wszystkie niezbędne kroki dla wznowienia 
stosunków handlowych z Rcssyą sowiecką.

Oświadczenio L  Gaorge’a.
P a ry i. Lloyd Gc r ge  w wywiadzie 

z dz ensikaram i włosk:mi eświadzył  ie
bespośredoie rokowania W/oeb z Jugosławią 
doprowadzą do najpomyślnieisz go rozwiąza
n!a kwestyi adryatrckiej. Co dvi Aoglii, to 
ta zdaaiem L Georgea zastosuje się do u’. ła 
du londyńskiego. Cu do następnej konferen
cji w S#*a, oświadczył L. George, ie bez
pośrednie porozumienie się * kanclerzem nie

mieckim przyspieszy uregulowanie wielu
spraw europejskich.

W  Niemczech spokój,
Nnnen. (Radio). Spodziewany na wczo

raj zamach sUnu w środkowych Niemczech 
nie nastąpił. W okolicy Halle pannje zupeł 
ny spokój. Robotnicy pracują Takie w Sak
sonii nie solidaryzują się robotnicy z myślą 
do zamachu,

Aresztowanie żargonowych redaktorów.
W arszawa. Z rozporządzenia koaaisa- 

rz& rządowego, na zasadzie ustawy z dnia 
25 lm*a 1919 w przedmiocie zapewnienia 
utrzymania porządki publiczzego w czasie 
woiny, aresztowano wczoraj i osadzono w 
więzieniu w Mokotowie za głoszenie idei 
przeciwpzńBtwowyeh trzech redaktorów pism 
żargonowych, a mianowicie Izydora Brom- 
berga red. pisma Der neue Weg. IzkaSo'ro- 
tera, r d. pisma Arbeiłeruełt i Moryca O m - 
cha, red. pisma Arbeiterstimme,

Aresztowanie p. Korfantego przez 
Sicherheitswehr.

Bytom . Dnia 28 b. m. aresztowała
SicLerbeitswebr posła Korfantego w Opolu 
za to, łe  nie posiadał legtymaeyi automo
bilowej, wystawionej przez władze niemi e 
ck e, dokumentu zaś wystawionego przez 
władze koalicyjne kapitan Sicherheitswehru, 
Ben-ll. nie umał. Posła Korfantego popro
wadzono pod strałą na policyę i dopiero 
po drodze zwolnił go jeden z oficerów fran
cuskich, od którego jednak oficer niemiecki 
zażądał oświadczenia, łe  u ^ a liia  aresztowa
nego. Kiedy p. Korfanty powrócił z tym ofi
cerem francuskim do regencji, zebrał się 
tłum Nienuów, zwołany widocznie prtez 
szpiegów niemieckich i demonstrował głośno 
przeciw posłowi Korfantemu.

Sprawi legitymacyj automobilowych 
dla samochodów polskiego komitetu plebi
scytowego ciągnie cię od samego początku 
utworzenia tego komitetu. Niemcy nie chcą 
wystawiać legitymacyj ani te ł nie chcą 
uznać legitymacyj wystawianych przez władze 
koalicyjne, tak, łe  eięsto przychodzi do zajść 
między jadącymi a policyą niemiecką, która 
dotychczaa skonfiskowała ja i 3 aamouh dy.

Jak poseł Korfanty śledzony jest przez 
Niemców dowodzi fakt, ie  kiedy wczoraj 
wyjeidiił z Opola sinnehedem, Sicherheits
wehr dała znak rakietą, na który to sygnał 
samoehód po drodze ał do miejscowości 
Strzelec napotykał na posterunki, które co 
kilka kilometrów domagały się okazania le- 
gitymaeyi. Równieł i w Bytomiu p. Korfan
ty bywa strzełony.

Bytom . Niemcy prowadząc kampanię 
•rzeciw poałowi Korfantemu iako przewo
dniczącemu polski-gu kom isam ti plebiscy
towego na Górnym Slązku ogR ili wczoraj 
wiadomość, łe  p. Koif.nty przed wojną 
i tai te  w czasie wojny był don ticielem 
caratu rossyjskieg». Odnośne dokumenty 
m eli r -ekomo znaleźć bolszewicy rossyjscy 
przy badaniu tajnych dokumentów rossyj- 
slci-go raądn carskiego, P, Korfanty, odpie
rając tę aicrem nieuzasadnioną potwarz, 
ogłasza w pismach nagrodę 100 000 mk. 
dla tej osoby, która przedłaiy chociaż jeden

«

taki dokement. Ncgrcdę złoiył p, Korfanty 
w Banku ziemskim w Bytomiu.

Na Górnym Slązku.
Bytom . Niemcy sprowadzają liczne 

wojska na pogranicze Górnego Slązka, Wzma
cniają oni swoje wojska w Lesznie, Brzegu, 
S witniey i Oleśnicy. Dnia 27 kwieUiu objął 
komendę nad 8 brygadą Reiehswehrr w 
Brzegu generał Hosser, osławiony kom en 
daat Grenzsebutzu Gór. Slązka, LtOry zdła
wił powitanie na Górnym Sltzku-

Bytom . Dnia 25 b. m. udała się do 
Opola deputacya niedzielnych laszych wie
ców polskich, aby międiynarodowej komisyi 
sojuszniczej rządzącej przedłożyć rezolucje 
uchwalone na tych wiecach. Depitacya zło- 
łona z 15 osób prowadzona przez p. Kor
fantego na Górnym Slązku została przyjęta 
przez całą komisje sojuszniczą z przewodni
czącym gen. Lercndem na czeK Członkowie 
dep>itaeyi przedłołyli łądania polskie na pi
śmie kaidemu człoukowi z osobna, udzielili 
im ustnych wyjaśnień i oświadczyli zarazem, 
ze łądania te dotyczą tylko równouprawnił, 
nia Polaków z Niemcami na Górnym Slązku, 
które komisja z chwilą objęcia te urzędo
wania zapowiedziała, a d tąa zapowiedzi 
swej l ie  wypełniła.

Deputacya przedstawiła rozgoryczenie 
ludności polskiej i zaząd.ła odpowiedzi dc 
daia 5 maja b. r. Oświadczyła ona przy tern, 
ie  gdyby te zasadnicze łądania nie zostały 
spełnione, lud polski zmuszony będzie chwy
cić się ostatecznego środka, t, j. strajku ge
neralnego, albowiem ko mi z ja  isądząca pod 
groźbą strajku generalaego niemieckiego po- 
czyniłą Niemcom ustępstwa na szkodę Pola 
ków, Komisja przyjęła deputaeyę uprzejmie, 
obiecała zbadać łądania i zapewniła pr*yt*m 
ł e c hc e  być spriwiedl wą dla wszystkich 
mieszkańców Górnego Slązka i doprowadzać 
stosunki do takiego stanu, aby plebiscyt 
mógł się odbyć spokojnie.

GOSPOBABSTWOI E M  EL
— Fosfat. W Mzrokko odkryto bar- 

azo obflite pokł&dy fosfatu, o których twier
dzi icżjnier Cambon łe one uczynią Fran- 
cyę panią na rynku fosfatowym Europy.

Z ostatniej chwili.
N ajbliłsny num er „G aiety Lwow

sk iej11 w yjdile  i  powoda prnypadająergo 
j a t  o św ięta robotniczego i  poniedsial 
kowego św ięta narodow ego — dopiero 
we w torek 4 m aja  b. r .

Naazeiny i odpow iedzialny re d a k to r : 
S T 1 K I S Ł A W  R O S S O W S F 7 ,

NADESŁANE.
Za tą rnb rjk j Badakaja nia biarza odpowiadaialnośai:

AdWr dr. Mieczysław S Z E L IG A
otworzył ponownie kanoelaryę

x J'w < 5 'w ,  Xj. i e .

f
WŁADYSŁAW tm SAPIEHA

Prezes Rady pow. Przemyskiej
zm a r ł d n ia  2 9  k w ie tn ia  1 9 2 0  r. 

w e  L w o w ie , o p a trz o n y  ś w ię t y m i  
S a k ra m en ta m i.

Eksportaoya zwłok odbędzie Bie w piątek, 
dnia 30 kwietnia b. r. o godzinie 6 m. 3(5 po 
poładnia z domu Żałoby ul. Kopernika 40, na 
dworzec kolejowy.

Złożenie zwłok w grobowcu rodzinnym 
w K r a s ic z y n ie  w sobotę, dnia 1 maja 1920, 
o godz. 11 przed południem. (.Kondukt v ,-ruszy 
z dworca w Przemyślu o godz. 9 m. 30 rano).

Wieczny odpoczynek raoz mc dać, Panie! 
Osobnych zawiadomień rozsyłać się nie bę Lift. 

Lwów, dnia 29 kwietnia 1920.

t
N le o d ż a ło w e j p a m ięc i I n aj

u k o c h a ń s z y  m ąż

LEON TOPOLS!]
kapitan Wojsk Polsk ich , 

Dowódca wojskowego Zakłada karnego 
w Warszawie, 

padł na posterunku w wykonywaniu swoioli 
ciężkich obowiązków w dniu 18 kwietnia 1920.

Żona.
O tern zawiadamiam przyjaoiół, krewnyeh 

i znaj omyol. Innych zawiadomień nie wysyła się.

t
Ludwika ze SklepiusKicli

Wewlórska
w d o w a  po a p tek a rz u

po długich a ciężkich cierpieniach opatrzona 
4w. Sakramentami, zasnęła w Panu dnia 29 

kwietnia 1920 r. przeżywszy lat 66. §
Synowie zawiadamiają przyjaoiół i  znajo- N 

mych, że obrzęd pogrzebowy odbędzie się jj 
w sobotę, dnia 1 maja b. r. o godzinie 4 po L 
południu z kaplioy Boimów na omentarc <Ly- s 
ozakowekL 8

Obowigzkiśm każdego obywatela
jest nabywać

5°|a Polskg Pożyczkę Państw ow y

Baronowa Orczy. 44j

N IE U C H W Y T N Y  B IE D R Z E N IE C .
(Z angielskiego).

(Ciąg dalszy).
Ztpora wzniesiona s łsb w i rączkami 

dzieci, z których jedno było delikatne i po- 
ibswione wzroku. Z & tą zaporą było powie
trze i wolność połączenia się z mętem, szczę
ście bfczbrzałre pociłuuka przenajdrołszyth 
u?t a tu drłące ręce odbierały jej to wszystko 
z powodu Franciszka, który awą pracą i tn y  
mywał całą swą rodzinę, i Felicji, która 
była ślepa,

T-raz Marguerita machinalnie powstała 
jak automat — bez łyeia i bez msśli — i 
zacz l i  porrądkować ponurą i kradną izbę. 
Ksiądz pomógł iej rozebrtć ową improwizo
waną bm k ad ę ; i z tą aamą deiik&tnośsją, 
która mu ją kazeła us a» ić, szanował teraz 
jej milczenie: nie chciał być intruzem w jej 
smntkn i rozpaczy.

Póżniei, zmusiła się znowu do mówie
nia i zapytała starca o imię.

— Mo e imię jest Foucąiiet — odparł— 
Jan Baptysta Marya Fo> < qu4, były prob szcz 
kościoła św. Józefa świętego patrona Bou- 
logie

F. nrąuet! Więc to był ks^ąd* Fourq letl 
Wierny pnyjaciei r id tin r  M a 'iy !ch.

M<rguerita rprglądała na niego wiel- 
kiemi, pjt&jąeemi oczjma,

Go z» bogactwo wspomnień łączyło się 
w iej duszy z tern imieniem 1 Pięrny pałac 
w Richmond, wspaniałe mnóstwo tłuiby i 
gości Jrgo Kiólewska Wysokość przy jej 
b kul ije ie  w wolnej, radosnej, szczęśliwej 
Anglii —- jak nieskończenie ćalekiem driś 
się wyd^wałfl W Ufiash zabrzmiał jej głos 
rotb»«iooy, łagodny i śmiech pół nieśmiały 
a pó’ wesoły i niestety! tak bezgranicznie 
drogi:

Sądzę, i i  mała podrói morzem i 
powietrze w Anglii dobrze zrebi księdzu 
F,łU‘ quet, kochanie, a mam zamiar zaprosić 
go, by ze mną ,r«em  przejechał się przez 
kanał La Manche,..

Och I radość i ufaość zawarta w tych 
słowach! zuchwalstwo, duma, ambicja! i ta 
upajająca atmosfera starego ogrodu wokół, 
roskosz jego nściskul ciętki, duszący zapach 
pćźaych rói i heliotropu. który przyprawił 
ją o zemdlenie w jego objęciach!

Teraz zaś ciasna cela więzienna, a w 
tej drobnej, a tak tragicznej posttei o drlą 
cych rękach i oczach przyćmionych łzumi 
dozorca ntjpotęiniejazy i najpewniejszy, ji- 
kiego tflko dzika chytrość jej śmiertelnych 
nieprzyjaciół mogła wimyśleć.

Następnie za*żęła mn opowiadać o Ju- 
liecie Marny.

Ks ądz nie wiedział o t em,  źe p*nn» 
da Marny dostała się już szczęśliwie do An
glii i ogromnie się tą wieśc ą ucieszył,

Opowiedział M&rguerieie raz jeszcze hi- 
storyę klejnotów rodziny de Marn’ych: jak 
ukrył je bezpiecznie w krypcie swego ko

ściółka, ai póki Zgromadzenie Konwentu nie 
nakazało pozamykać kościołów i dało kałde- 
mu kapłanowi do wyboru: apostazyę lub 
śmierć.

— Go do mnie, to dotąd tylko więzio
no mię — mówił dalej starzec z prostotą — 
Ucz więzienie uczyniło mię również bezra
dnym,  jakby to była zrobiła gilotyna, no ci 
wrogowie Boga i religiispionirowili kościół 
św. J ó itf i  i skradli kosztowności, za które 
odpowiadałem mojem tyciem.

Ale widocznie sprawiało mu wielką ra
dość mówić o szezęśuu Julietty de Marny. 
Na sweni odległem probostwie na prowincji 
słyszał coś jut był o dzielnych czyHich Czer
wonego Biedrzeńca i rad był, ie  Jalietta je 
mn zawdzięczała swoje ocalenie.

— Le boa Dieu nagrodzi go i tych, 
którzy mu są drodzy — dodał z tą nieza
chwianą wiarą w Boską Opatrzność, która 
rebiła tak tragiczne wraienie wśród otacza
jących go okropności.

Margnerita westchnęła i po raz pierw
szy w ciągu tego straszliwego przesilenia, 
które tak dzielnie zwosiła, pocznła dobroesya- 
l e  łzy poć. powiekami: męctące naprężenie 
nerwów ustąpiło wreszcie.

Zbliżyła się do starca z wyeiągniętemi 
rękami a padłszj przed nim na kolana strn- 
mieniem łez u ltjła  swemu zbolałemu sercu.

ROZDZIAŁ XX.

T rynm f.
Dzień, w którrm członkowie Komitetu 

Bezpieczeństwa Publicznego otrzymali list 
obywatela Chauvelin, by? dniem wielkiej 
radości

Monitor oznajmia, te  na posiedzeniu 
22 września 1793, albo 1, Vendemiaire’a 
I  roku Republiki, postanowiono uwolnić 60 
więtaiów podejrzanych, ale nie przekonanych 
o zbrodrę zdrady przeciw republice.

Sześćdziesięciu !... Na samą wiadomość 
o możliwości schwytania Cierwsnego Bie- 
drzeńca.

Komitet uczuł się skłoipym  do okala
nia wspaniałomyślności. Dzikość ustąpią 
miejsca chwilowej radości ze spodziewanego 
tryumfu.

Wspaniała nagroda miała wpaść w rę- 
cę tych, którym dobro ludu letało na sercu,

Bobeepierre i jego deeemyirowie cie
szyli się, ą sześćdziesiąt osób miało obBcn'e 
powód cieszenia się razem z nimi, Więc 
me n e’ę stanie! Roztaczano iut p laiy  uro- 
o y s trśu  narodowych i ogólrreh amnestyj 
gdy tego bezczelnego i natrętnego Anglika 
nareszcie spotka los zasłntony,

(Ciąg dalszy nastąpi), '
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M i e j s c e Numer
A d r e s a t

Miejsce
przeznaczenia Dzień nadania

n a d a n i a

949 Jarosław 2 266 Michał Stupyra Łopato u 7 pałdzier. 1
950 1 2676 Józia B rurowa Kraków 28 pałdzier. 1918
951 2Ił 366 -»p Kaimiństi Nity mi -e 19 listopada 1918
952 1 234 i m l:a M*"karówaa Leiaje* 29 pafdz irr. 1918
95S 1 358 i etro Kostiuk Os<a«ry Ciałe 31 piiizibr. 1918
954 1 372 Komisy* Zaułkowa Jaworów 31 pałdzier. 1918

, 955 Biel,ko 2 287- Au la CzuUask* Mińsk Mazow. 12 lutego 1919
956 .  1 1143 Zofia Pacewicz Zyrowice 12 luteBo 19l9
957 ,  1 426 Pm! Mencel ? 12 lutego 1919
958 Stary S?e* 192 Paulina Hapko Tyrawa wołoska 12 lutego 1919
959 ił 11 Zofia Bogmz Tyczya
960 n 169 Ludmiła 1 oj mej Podegrodzie 23 grudnia 1918
961 n 636 Werona Swieboek* Jaworzno 11 styczniB 19 <9
962 n 253 He<nrieb S ałtajski J&gerndorf ?
963 Roswrdófl’ 81 Maryla Dsieduszkówna Rawa rui ka 12 stycznia 1919
964 Andrychów 158 J  »stf Sikor* Mogiła 7 grudnia 1918
965 n 259 Władysław Wieszczowi Z»rH 10 grudnia 1918
966 Kijków 2 b25 Jłosina Kaltnska Kijów 15 grudnia 1918
967 r> 1244 Jan Mo tak Żurawio* 1 lotego 1918
968 j) 347 Anna J? n k Lubstsuhowitz 15 li»ca 1918
969 ił 1559 Sandor Bartne ? Węgry 25 Ftźdtier. 19i8
970 n 319 F ntz  Menu 1 er Cieszy* 4 listopada 1919
971 n 1150 Juhasa Kramer Wiedeń 21 pałdzier. 1918
972 n * 535 Franciszek Kuliś Okutnniec 15 pałdzier. 1918
973 n 1950 Anna Janik Luhajschowitii 13 hpca 1918
974 n 62 Bucior Lipnik mor. ?
975 T> 42 Stanisław Stąezek Wegsebtid 2 lutego 191£
976 n 1713 Di maki lljwidek 26 paźdz er. 1918
977 n 78& Marya Daniel Łukowica ?
978 1788 Aleksander Fasik Therosien^tadt 7 września 1918
97# i? 1708 Marya Bajeruwna Krynica ?
980 ił 1623 Piotr Wójcik Pft tyen ?
981 l t 99 Halma Karssniewicz Lodź ?
982 w 1659 Hr, Rjger Baczyli ki Lnów 2 pałdzier. 1918
9s3 n 1623 Em. Bures Sanok ?
984 n 239 Iwan Meisner Kointnourg ?
985 i? 975 Fr. B*ałck Kopenhaga 19 pałdzier. 1918
986 Nowy Sącz 1 1476 Stanisław Zając Tłumacz 4 lutego 1919
987 Stanisław Marszałkowie Jarosław 15 lutego IV li
9 '8 n 491 Aniela Górska Kraków 20 lutego 1919
989 ił 120 Agata Gz.banówna Nowy Sącz f
990 365 Adolf Grunwald Bu leku ?
991 łi 279 Wawrzyniec Michalik Rozwadów ?
992 1946 Bium Barta ?
9»3 ił 1522 Leopold Zamorski Borysław 21 lutego 1919
994 i> 330 Zbigniew Szczepański Nowy Sącz 28 intego 1919
995 50 Apul, Włodarczykówna Limanowa ?
996 696 Maks. Rozwadowski Oatrów ?
997 1271 Iwan Pietrowyiz ? Ukraina ?
V98 Jasło 483 Stanisław Pawmś Gorlice ?
999 urybów 212 Rudkowski Warszawa 5 lutego 1919

1000 Bielsko 1 1019 Wanda Linhardt Kraków 3 stycznia 19i9
1001 a 1331 Frsnc. Sacher Gahlonz 8 lotego 1919
1002 1332 n m m ?
1003 n 1931 Wiktor Giiwan Dziedzice ?
1004 n 1566 An t a Wieiek B;ala ?
1005 n 1109 Millaer Jaslowitz ?
1006 Przemyśl 1 2763 Deczko wiki Dąbrowa góra. ?
1007 a 5511 ttozaiia Djak Lubi n ?
1008 3049 Leser Ali re s ? ?
1009 2717 Samu 1 Kalter Doro łów ?
1010 fi 5165 Herman Wasscnrr Przemyśl 15 stycznia 1918
1011 ił 2942 Marya Pawłów na Wieikopole ?
1012 3385 Mala? s il Sambor ?
1013 1507 Teodor Łebedowicz destanów 30 piździer. 1918
1014 309 Wolf T. Wiedeń 2 lipca 1918
1015 1456 Marya De'enko Ropienka ?
1016 1341 Dmytr Andruehów Jarosław 1J lipca 1918
1017 846 Z,fia Nowakowska Warsiawi ?
1018 6645 Yanosr Rafii a Des 24 stycznia 1919
101“ ” 3 127 Krzysia Kroki* Kraków 24 słyiznia 19xt*
1020 335 Rozalia Kolrera ? ?
1021 1 3600 A dm im straca lasów Sokołów ?
1022 n 1274 Jaiói- Baum-n Sambor 23 paździor. 1916
1023 n 1026 Marya Wajda Ko b iszowa 23 pazdzier. 1918
1024 Krcsao 130 uhaim Teite^aum nńczów 4 l.stupada 1918
1025 n 650 Emma Schmid Neu StascLiz 8 grudnia 1916
1026 95 F  aaciezrk Gonet Budzpeszt 16 kwietnia 1918
1027 953 8.I10 Ksstelim Breśeia 23 pałdzier. 1918
1028 a 359 Aniela Augustynówna Gorlice 22 września 19l8
1029 n 553 Marya Dergnn Dobromil 2 o sierpnia 1918
1030 i w 431 Ms hał Sołtys Sternb erg 27 lipca 1918
1031 w 977 Mi ha t  Nier okój L nz 4 lipca 1918
1032 fl 1 ULmpia lwznówna Sełydówka 14 września 1918
1033 fi 410 Jslinsz Thieb Wiedeń 7
1034 a 711 Jędrzej Maj Przemyśl 25 lipca 1918
1035 n 604 Józefa Sperual Myszko wice 3 września 1918
1036 ił 703 Feliks Gęsuk Przemyśl 26 sierpnia 1918
1037 n 855 Wojciech Kubaszczyk Ki.kówj 19 sierpnia 1918
1038 Tarnobrzeg 829 Paweł Gomuls t P ism o n a 22 pałdzier. 1918
10 <9 ZaUiesyn 478 Władysław Łzzowbki Brzesku 25 września 1918
1040 C.tszyu 1 276 Hearyk Rosę Berno mor. 24 lute&o 1918
1041 355 Johan G»arneczki Bracbna ?
1042 Ropczyce 37 Jan Piekarz Miłkowa ?
1043 253 Iza Schejbalowa Próchnik ?
1044 145 Jan Sobolewski Giyikowica f
1045 Oświęcim 1 202 Włodzimiert Galiński Kranów
1046 n 474 Ester AasObelj Bochni*

•
i

aS 3 M i e j s c e l Numer
i A d r e s a t

Miejsce
Dzień nadania* 2

n a d a n i a przeznaczenia

1047 Przemyśl 1 I 984 Herseh Reisnei Cbyrów
104S ff 3947 Koicm&u Stiegler ? W gry 9
1049 n 3ó7l Dawid Roth Kisi a ?
1050 n 94 H*nuśka Torezik Borki wielkie 21 pałdzier. 1918
1051 fi 2398 Kzzimierz Sari t a Poczta poi. 1 25 stycznia 1918
1052 fi 2740 G m aw  Sehrott Wiediń ?
1053 n 1872 J zef Raczek Krnków 2 września 1913
054 ft 97 Gbasktl Montsg Sojro. ?
055 fi 2186 Stefan B fiński Us-rzyki 9 września 1918
056 fi 27 Siiefria Karpiórki Feldbaoh 1 września 1918
057

tt 129 Stanisław Sipytman S ao d ticz ?
058 n 3153 Ludwik Koriemiński Wojtkowa 6 września 1918
059 a 827 Ziel ński Jarosław ?
060 fi 1848 Ksćkis Korpa Niemirów ?
061 n 24a0 Józef Farandn Poczta pil. 24 ?
062 fi 3374 Julia Machorówna Krazów 13 wrieśiiia 1918
063 tą 1085 Stanisław Dzieniewicz Sopron 29 pałdzier. 1919
064 rj?fi 2530 fidorund Hirsch łasice ?
065 fi 1*4 A Ecntny Mtmhor ?
066 fi

3040 ił-nryk 8eóera Sternberg ?
067 01 7847 Persa Sidacevhs Cazcssk ?

068 Jf 6586 Wasyl (Jj< ak Chrortowa . ?

069 2674 Jnlisn Gddstein Kraków ?

070 D 1874 Feliksa Wołos Głueko ?

071 fi 45 Andrzej Kaczmar N in  lirów 22 kwietnia 1918
072 fj 2206 Wzlerra 8teininger Di 8i szentuor. ?

07i fi 39a9 M a^a Stczndnik Zagórz ?

074 fi 4275 Kibi 1 uczta pcl, 417 28 piździer. 1918
075 4276 Muritz Schfi-bter fi fi ?

076 3120 Joachim Ooerhard Sterathal ?

077 1536 L ik  Bochbaui Wieicń 5 psźizier. 1918
078 700 łknku Horpioch Sądowa W ;s'nia 29 pałdzier. 1918
079 2013 liko Fil Jicin ?

080 n 732 Elsa Tcgendhat Basel 19 sierpnia 1918
081 1842 Ma r a n  Pustek Kraśnik 31 pałdtier. 1918
082 2547 Osias Horowitz Wisdeń 21 września 19i8
083 22o4 Szeluda nBremau Budayest 8 września 1918
084 5553 L !a S tranaer Zsolna 8 września 1918
085 n 1885 PdM Fehadusgy Bpdapesć ?

0s6 803 Wiktor Pick Zamość ?

087 3156 8011 iewicki Wierzbnik ?

088 50a9 kraul Altbach Poczta fol. 1058 ?

089 Kraków 1 1504 H*nns btdbringer Bielsko ?

OaO 1160 K zimierz Ghuw niec ? 2 pałdzier. 1918
091

tf 1554 K«r1 Tli ag A Kraków ?

092
n 5J2 Lecn Friedman Taren;o 31 pałdzier. 1918

093
n 2297 Mury* Górecka W*rszi wa 16 pałdzier.

094
fi

1076 Z aklid f Aogr. .Eipres* fi 15 paź izier. 1913
095 4045 A. Gle.cy fi

8 września 1918
096

fi

4044 fi fi 8 iistcpida 1918
097 589 Stefan Pawlak Ungrzr 28 ptłdzier. 1918
098 678 M«ryzn Stefańsk’ W arszw* 7 pzłiiier. 191 £
099

19
4043 A. Olerey • 8 listtpadr 1918

100 1291 Wacław Nawosielecki P .ia  n .ś l ?
101

fi

4127 Katarzyna R^smus Krzeszowice 29 pułdzier. 1918
102

Ił

1872 £  Kek Winter Sr. Pal.en 4 września 1918
103

fi
A 4553 Marya Pogonowska Lhnow 30 sierpnia 1918

104 1199 bernard Bieryński Kolno 26 yaiaziei. 1918
105 3465 W ucenty Śliwiński Pupa 5 1 gtopadt 1918

1106 377 Józef Maiły Emis 19 1 siopada 1918
107 4969 Jadwiga Rółycka Synowiec 20 liati p .da I t l b
108 1383 Krznz Blatsk Giódek Jzgiel 25 pałdzier. 1918

1109
1110
1111

17
skreśl ino 
Kraków 1

1832

3528

Heim in 

Józef Jaskół
Weis
Kraków

5 lipca 1918 
7 lipca 1918

1112 1292 Herman S pman Weis 5 piździer. 1918
1113

fi

672 Rozalia Siabowska St paica i 5 piździer. 1918
1114 1223 Franek Stpyrko Hr* biessów ?
1116

fi
4319 Knkawska Warszt»a 16 grudnia 1918

1116
fi

1845 Helena Wysccka Łzńcat 11 września
1117

fi
4525 Marya Cie<nśniakowa Kołaczyce 15 września _9i8

118
fi 4252 Wilhelm B.atbeig W .edeń ?

1119 17»6 Marya Mlilier G tiuiowce 28 września 1918
120

fi 17 Józef Spira W ed ń ?
1121

ił 2604 L«^tt » Bitlssel ?
122

»
1988 Artur Neuman Wiedeń 8 pałdzier. 1918

1123
fi

3604 Józefa Bocheńska Miechów 3 pułdsier. 1918
tl24

ił 4067 Jan Łjnet Karwia ?

1125
fi

577 fi , n ■ 29 września 1918
126

fi
2329 Franz Sader Wiłkcwice 15 listopada 1918

127
fi

972 Daszkiewicz Wiedeń 26 listopada 1918
1128

fi

842 Karol Berner Trjppao ?

1129
fi

4735 Lania Jackowska Zurich ?

1130
n

1142 Bi.ha. d K ffman Wiedeń ?

1131
»

1754 Jozef Dunin Borkowski Ghj t ó p 8 wr esnia j.918
1132 3268 Michał Sola w z Kraków ’ 6 wrześn a 1918

i 33 117 H iurich Noizr Pischely 13 ii8tipadal918
134 1839 Sianiaław Rudoissi Kióaau Olaflu " letopada i9 l8
135

fi

26 Frs-z  Radecki Shtaje..o 23 pałdzier. 1918
136

n

3389 Stanisław Giotiocki Warsz.,;* ?
1137

fi
1»37 Mu* H rsch om fi 12 grudnia 1918

ll3b
fi

1059 Aleksander Majerski Przemyśl 27 lisi opada 1918
1139

n

3964 Sbefi Mlaker Aus i g 15 grućuia 1918
140

n
3116 Zygmunt Freundlik Moraw. Ostrawa 31 sierpnia 19ib

1141
fi

4874 Wojciechowski Biały Kamień 
Zioeió v

?
1142

ił
3079 Franciszek Si ‘bert ?

143
fi 1776 Janko Rajdunyk Skule 2 lipca 1918

l i  44
fi 1584 Henny Klausąpr W-.edrń ?

1145
n 1179 Michał SoUwa Kraków 21 lipca 1918

146
fi 1399 Micbił P»puga Polska Ostrawa 17 lipca 1918

1147
fi

3608 j  zef Stei.ński Czchów 11 lipca 1918
1148

fi
316 Prace szka Z ęba RleSZJ <7 4 listopada 1918

1149
fi

1564 Marya Kościuk Zhczow 12 sierpnia 1918
H50

fi

931 Artur Friediich Miechów ?
1161

n
3331 Polxi Dalostrelecki Fl_k Beronae 29 listcpidi 1919 

5; pswśzicr. 19181152
w

500 Władysława Wudsicka Słuinni&i
1153

ft

3603 Stan sław Seniów Kraków 24 sierpnia 19<8
1154

fi
4030 Władysław Nowak Sarajewo 29 pałdzier. 1918B

«
MC S. Scherer Warszawa 14 listopada 1918
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1156 Kraków 1 -3511 Georg Malina Wiedeń
1157 ! I z 77 Lilwa Sans anne 3 lutego 19I7
1158 i 4589 Albert Istwa* ? 18 paidzier. 19 '8
1159 1 112 »Pbósiks“ Warszawa 6 grudnia 1918
1160 ! 357 Leon Kruwyćski Wadowice ?
1161 r} 576 Stanisław Gąsienica Zakcpdue 4 lipca 1918
1162 r> 4953 Konrad Beister Przemyśl
U63a r> 3342 tyi.a Bdnstein Koniecpol ?
1163 Bochnia 556 Ernst Vanek Leitmmtz ?
U64a Kraków 1 4848 Siaki ław ? f 5 grudnia 1918
1164 n 878 Janina Macura Lwów iOpaździer 1918
1165 565 Zofia Zai£.xa rr-d ?
116 654 Tadeu*s Teslar Warszawa ?
1167 898 Władysław Fijołek PleTje ?
l l 68 641 Ludwik Natęż Kraków ?
1169 979 Brumiaław* Bobrowska W ilczka ?
1170 803 Autoni Bztzok Dąbin ?
1171 Bu hnifi i 637 Gwido Pilarz Ttoppau
1172 ! 873 Mozgała Bteszów ?
1173 i 941 Jozef Sammel S \ han ?
1174 i 829 Izak Lei 3 er Dlawa ? '
1175 n 654 Karol Kądrarz Niwy Sącz ?
1178 853 Hchali SchDdler Oł manier 12 lipca 1918
1177 439 S.amstaw Ciesak Kiralychda 25 lip a 1918
1178 77» Bron sława Antoniewicz Nowy Sącz ?
1 ,7y 930 Kajetan Porębski Tro.jpau 23 lipca 1917
1180 689 Kaumierz Wilanowski Zamość ?
1181 90* Brvs*kie wieżowa Ktrłsbad 13 sierpnia 1918
1182 854 Labdmaa Skutari ?
1183 jy 738 Wojc.ech Wachwajiki Konice 30 sierpnia 1918
llo4 974 JOiefa Gnót ? ?
I i 8o 499 Kazia J-ryiZÓwna Kraków ?
1186 n 435 ABkaander Pał zyński Pińcrów 3 sierpnia 1918
1 87 Limanowa 16 Karol mactinicki Ołoa umieć ?
1188 75 36 Darinka Gezarewics Kruaamy ?
1189 82 S Lottner G mz ?
IDO }J 228 Audi ze) Pac, ab a Dzbie 25 styczn;a 1919
l l a l J*rcsłzw 53 Wiad. Januszniewicz. Z kopane 1 marca
1192 37* Karol KiC.kowski Oaoizno ?
1193 Kraków 14 676 J.uda Lmchard ? ?
1194 75 88 A_rya Demtzyk Rozkosz ?
1195 745 Stefan Dcm-owaki Kraków ?
1196 184 lgaaoy U.echny Nowy Sv’z ?
1197 154 Franciszek Ztdęcki C*arny Dau*je 13 lutego 1919
i 198 237 Wanna Koralewska Słape* 7
11991 687 Filip Kędzior B .r^ ty n ?
1*00 Dębica 326 Mary a Boi chowska Zskopane 4 stycznia 1919
120 i » 650 lomasz Dylowski Bielsko ?
1202! 525 B bort Fnedbuber K aków 21 iutigo 1919
1203 Lwów 6 168 F  auz (1. wrońoki Wiedrń 26 paździor. 19i8
1204 40 Aluis Mayer Wiedeń ?
1205 13 Euge* Stesnowski Stojanów 31 maja 1918
1206 246 Jozef Jóżso Jarosław ?
1207 576 Franciszek K<gut V-iazdin ?
120, Kraków 4 192 Amelia Gruczyńska Nowy Sącz ?
1209 14 5 B.i»>'.ik Iwuniez ? •
1210 1741 Ji,u Przeworski MarmaroBBzige’. ?
1211 918 A ttom  Walewski Tai nów 4 pażdzisr. 1918
12 2 711 H»u.i W a ta TeplltZ ?
1213 13 9 Jalj* G.upzowa Alwernia 4 paździor, 1918
I2 l4 652 Koszem ka ? 25 iis opada 1918
1215 917 K nd * Puch 58 Lublin 4 liStupaUa 1618
1216 •ibO Karol Kolitsiher Linz 26 list. p,ida 1918
1217 181 Karol Koiitsober Llirk ?
1218 1079 N,na L.ndau St. G llen ?
I2i9 84* Jan Fiata Cieszyn ?
,220 103 J. Bursche Stoeabolm ?
221 J477 Jamna Górecka Matów ?

1222 667 de Gam,er Zakopane 17 paźazier. 1918
1223 511 Miary a K erc»ów*a Dtohobyca 16 pazdz er. 1918
1224 149 Mary* GjtKic * Derwenta ?
22o 1087 Ka miera Żylińska Łodż ?
226 1740 J n Pizeworssi M .rmarcBBZ get ?

1227 Nowy Targ 757 ttozalia Be gert No- a  Gr»ola ?
i228 1p3 Władyełao Dudek Nowy Sącz V
1229 444 B. Kuschutaki Bn1«poBzt ?
1230 102 L n e K atow 15 marca 1919
12al 994 Jakob Bajdak Wieliczka ?
1232 992 Artur hó,umer Lublin ?
1233 309 Da a id Topioł Pińczów 6 lutego 1919
1234 981 Józef Wały cha Ki aków 13 marea 1919
1235 Żurawica 21 Autom B.egen SpAato 20 sierpnia 1918
1236 41 Emma Standiówna Boiecbów 24 sbrpuia 1918
1237 170 Laaa OraTee Berno mor. ?
1238 18 Pai skeTia Hnatiw M kołajÓW 16 paździor. 1918
1239 Przemyś1 3 875 Francuzek Badzikowsk Cmłm ?
i240 51 • u n ?
1241 75 951 A utinia Christ Best nań ?
1242 »5 4u2 M;rya Uryciown W i d czka 23 paźizier. 1918
1243 30* Mich&ł Hołut V 9 paźizier. 1918
1244 650 Astna Libirowicz Buda ruzaniecki ?
1245 350 Staińśła*/ Wierzbicki Staszów ?
1246 y) 970 Rou.au Sjlo/cwski Lwów ?
1247 H 876 Johan Konopelski Szentgyórgy ?
1248 75 314 A frcd Brej er Wiedtń 12 pażdzier. 1918
1249 7) 297 Jos, fi«a Strethu ? 12 paździer. 1918
1250 n 273 FrPks Go<muw8ki Mautciu 29 pażdzier. 1918
251 n 303 Anieb D aibch Będaistów ?

1252 71 44 Joz&f Zając Cormrs (8 pażdzier. 1918
1253 7J 306 Steiaoia Kidryk Lwó” ?
1254 J9

r*vi Aua* Dr-dicj Kratsberg 13 września 1918
1255 Prremjśl Zas»n;e 314 Piskis H ltnsn Jissy ?
12o6 Przemyśl 3 517 M» 7  ‘ K-s iuk Drohobycz 18 września 1918
12a7 >1 l i i V» I dimir y. Heller L^euz 28 pażdzier. 1919
1258 71 739 By-b Smski Hermanstadt 5 listopada 1918
1259 » 175 a a 5 listopada 1918
1260 Tl 738 M'ra Obzewska Warszawa 21 pażdzier. 1918
1261 n 8 8 U.uau Siwarcenberg Wiedeń ? .
i m

:

n 82 H>nia Majcher Bireza
?

5  -a
a  ^
25 ■*

M i e j s c e Numer
■. A  d r -e  s a t *

Miejsce
przeznaczenia

Dzień nsdania
n a d a n i a

1263 P riam yśl 3 72 Ka ta n in a  W lazła PikuLce ?
1264 W 325 W iktor B srtel T ro p tiu 0

1265 *7 12 Grzegorz G aidtyka Foea 28 pażdzier. 1918
1266 n 811 Leonia C*yiowa Pilica ?
1267 n 303 Mary a Trześniowska Kro winki 21 p tżdz;er, 1918
1268 yy 555 7 ,n* Kćś rek* F eez ?
1269 ♦ł 732 8zymon Stawa; ski Cieplice ?
1270 n 990 Jaw docba Ifcasiczuk Skoryki ?
1271 n 813 Gu ,tiw  M sder W ollerderf ?
1272 n 149 Ro alia Hasz Leża<8k 28 paźizier. 1918
1273 n 992 D n a  Knczer Pa-rohińsko ?
1274 n 843 Paraskew ia Za;ąc Brody 30 w rześnia 1918
1275 n 564 11 m n ?
1276 n 259 Mary a Kucha ryk Hoczew ?
1277 Kraków 4 982 Wanda E b n b e rg Łódź 8 listopada 1918
1278 n 302 1* m 0 11 listopad ■* 1918
1279 n 981 n a W arrzawa 8 lif t pada 1918
i 280 » 760 T y g id a ik  „Św iata ■ 11 l s to p a d a l918
1281 793 Marr*- Bouseu Lwów ?
>282 256 B udclf Mora wek B ełsko ■)
1283 jy 523 BouLmno Bałakin B td  ;m ?
1284 » 174 » II n 1 paździer, 1918
1285 ff 143 Cseeław H onelsk i Warszawa ?
128* 215 Edw ard M rotik Przem yśl ?
1287 n 1736 Stanisław  Dziechcińskii Kntno ?
1288 n 13*7 K aroiisa M artinów* Niepołomice 19 zaździer. 1918
l z 8 * n 518 T y< us Filipowi** Wied* ń ?
1290 9 590 Mary* W ojdyłowa Myślenice 2 paździer. 1 9 18
1 2 9 i n 1064 Jó.ef Boj Breszów 27 w rześnia 1918
1292 u 138 M Łnczakowaki Lwów ?
1293 n 299 A ncelica M eble Doijenskc ?
12-4 n 1426 A ntoni M łyniec P r . f 9 w rześnia ?
1295 yf 606 A edre , J kus L bDowa ?
(2 6 Bzeszów 1 248 W ine Mazurkiewicz Lwów 0
1297 A 247 if » n ?
1298 n 1488 Bolesław Boja Kraków ?
1299 n 1977 Ciika Gy5 ’gy Ciskapus ?
1300 522 S tiU ’ Y*w Zalicki L «ów ?
1301 m 1750 Jan  C ifń ra ła Cieszyn ?
1302 n 17 :8 J  n  M śc urek Bognmin ?
1303 1477 Na*,»l a Tymczakowska Kasa* ?
1804 n 1118 H. Storezyk Ostrów ?
1305 yj 1414 B rm . Lisikiewiczowa W adc*iee 20 iu tcgo 1P19
130 f| 340 A soŁsaa E zped it W iedeń ?
1807 r> 658 Jan  Jakim iec Rawa Buska ?
1>08 » 786 J a n  K rysa óaroałrw ?
1309 Tarnobrzeg 919 F ian c isz -k  Czech C esz?n ?
1310 n 201 Mosce G oldstein Stanisław ów ?
1311 246 Kazimierz Malec Lublin ?

Okręgów* Dyrekeya poczt i telegrafów we Lwowie wiywa nadawców wyżej wymie
cionych listów sawierajseych przedmioty wartość1 owe do podjęcia pize«yłek z nadmienie
niem, że ieiaii uprawniony do odbioru nie zgłosi się po odbór  przesyłki w przeciąga 
6 miesięcy licząc od 1 -go  dnia w miesiącu następującym po ogłoszeniu, to nadająca się 
do sprzedaży zawartość sprzeda się za gotówkę, a kwotę uzyskaną ze sprzedaży przechowa 
się w dalszym przepisanym terminie trzech lat.

Lwów, dnia 8 kwietnia 7920.

Dyrekeya poczt i telegrafów wa Lwowie.

L. 3945/20 (8893 2 - 3 )
Z a w e z w a n i e .

Wzywa się każdego, kto rościłby sobie 
prawo do k'aczy p . y  trtj manej przez Struż 
skarbową dni* 5 gremi a 1917 na Wrzawach 
u Władysława Bancera rz^koizo w Lino* ie 
w był*j Koegiesówce zamieszkałego, ażeby 
w terminie 90 dni licząc od ogłoszenia ni
niejszego zawezwania, zgłosił się w tut. Jy -  
rekcyi okręgu skarbowego, gdyż w razie 
przeciwnym pvstąpi się z włączą wedle praw, ,.

Dyrekeya okręgu skarbowego.
Rzeszów dnia 19 kwietnia 1920,

C. VI, 79/20/1, Przecie Seinwlowi Meller, 
którego miejsce pobytu jer, nieznane, wnie- 
si ny został do sąda powiatowego w Sanoku 
praez Lcioę Branda, kupca ; Z&górzu pozew 
o 801 kor. 65 h zpu. Ma podstawie pozwu 
wyznaczono rozprawa n< dzień 5 maja 1920 
godz. 9 rano w b arze M <■. 16, Celem strze
żenia praw Seinw.a Meliora* ustanawia się 
p. dir. L^ndaua, adwokata w Sanoku, ku
ratorem.

Tenże kurator zastępować będzie Sein- 
wla Mellera w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo dopóki on w są
dzie się nie zgłosi lut) pełnomocnika nie za
mianuje.

Hąd powiatowy, Oddział VI.
Sanok, dnia 29 marca 1920. (3943)

C, VI, Przeciw nie wiadomym z miejsca 
pobytu Franciszkowi i Annie Szermerom 
w Dolinie wniesiony został do tut. Sąiu 
przez Freidę Gel.e. z Doliny pozc.r o u  a*

*"“ l O"*'
Mamie tego pozwu wyznacza się audyen-yę

| praw pozwanych ustanowiony został kurato
rem (lak akta Nc. IV, 158/20) Antoni Ster- 
mer, syn Franciszk*, w D J  nie, który ich 
z»stepować będzie na icn koszt i niebezpie
czeństwo tak długo, dopóki nie jawią się 
w sądzie, lub nie zamianują pełnomocnika.

Sąd powiatowy, Oddział VI.
Dolma, dn a 7 kwietnia 1920. (3949)

Celem ptrzeżeui«

L. 7850,IV. (8734 2 - S )
K o n k u r s , '

Rada szkolna krajowa ogłasza niniej- 
siem konkurs na postdę dyrektor? państwo
wej szkoły reamej w Sniatyme ewentualnie 
innej równorzędnej posady mogącej Bię 
opróżnić.

Podania należyeie udokumentowane nu
le! y wn s t  za pośrednictwem władzy prze
łożonej do Bady szkolnej krajowej najpóźniej 
do dnia 31 maja 1920.

Bada szkolna krajowa,
Lwów, daia 17 kwietsia 1920.

Delegat Ministerstwa wyznań religijnych 
i oświecenia publicznego.

Prei. 9814/4/S/20 (3732 2 - 3 )
K o n k u r s .

O^łosiooy w Nr. 98 .Gazety Lwowskiej* 
kobaurs ca posady sędz ów sąlów okręgo
wych w VII, klasie r»ngi we Lwowie i w Sta
nisławowie tudzież Łzme same p;s dy VIII. 
kiasie rangi w Sanoku, Złoczowie. StiL<»ła- 
wow.e, L.zeiauaeli, Tarnopolu, Kołomyi i 
r  Samborze up.yi a a utziem 10 maj* 1920,

Prezes sąan apelacyjnego,
Lwów, d*>4 19 pyrietnia 19X0,



O a Ł O S Z E N I A  U B Z Ę D O W E .

Prev 1*399/48/20 (3731 3 - 3 )
K o n k u r s ,

Ogłosiony w Nr. 98 „Gasety Lwow
skiej" konkurs aa posadę sędz.ago sądu okrę
gowego w Ztueiowie w VI. kłusie rangi 
upływa i  daiem 10 maja 1920,

Prezes aądu apelacyjnego.
Lwów, dnia 19 kwietnik 1939.

S p a d k i
A II. 91/18/4, Weswanie nieznanych 

dziedziców. Teresa Mykiec ńska, tona Św
inna, zmala dnia 28 lipca 1919 w Powitaio 
bez pozostaw/enia rozporządzenia ostatniej 
woli. Sądowi n-ewiadoiao ciy prócz pow
stałego wdowca Stefana Mykitic.nsnego po
zostali dziedzice. — Ustanawia s.ę zatem 
P< Łeeaa 6  w ździa, z*st. notaryusza w Grodku 
Jagiellońskim, kuratorem spadku. Kto za
mierza zgłosić rtszcz.-n e do spadku, winien 
o tom donieść tut. sądowi w ciągu jednego 
roku licząc od dnia dzisiejszego i wykazać 
swe prawa do spadku. Po upływie tego czaso
kresu wyda się spadek tym osobom, które 
Wysażą bwe prawa,

Sąd powiatowy, Oddział II,
Bródek Jagieł., 12 listopada 1919. (3877 2—3)

Edyktaj
w sprawach uznania za zmarłego.

T. IV. 107/19 (7), Wdroienie postępo
wania celem uznania za zmarłego. Edward 
Pasadyn z Biucuowy wyruszył z począUiem 
wojny w jesieni 1914 r. w pole, pełniąc 
służbę jako Bteregowiee przy 57 pp, Matka 
Małgorzata Pas.uyn otrzymała o j  niego z 
dtogi na front dwie kartki, jednę ze Szczu
cina a drugą i ostatnią z M.elca w sierpniu 
1914 i odiąa me ma o mm żadnej wiado
mości. Według zeznań Józela Kędziora, opar
tych na wiadomościach aaniągwiętych oa nie
znany cu mu ic łu itrz t, Edward Pasadyn w 
dniu 26 lab 27 sierpnia 1*14 r. w czasie 
potyczki około Lublina m uł być ranny w 
gł„wę, co się jeuuak  z mm stało nie wie, 
gdyi od tego etatu kiedy potyczka m uła 
miejsce, ju t go więcej nie wiaiiał,

udy zatem moina przyjąć, te zaistnieją 
warunki ustawowego domniemania Śmierci 
w m.;* § 24 1 ist. ty  w. i § i  ust, z dnia 
31 marca 1918 bz. p. p. Nr. 128, przeto 
zarządza się na wniosek matki Małgorzaty 
Pasadynowej postępowanie, celem uznani, 
za zmarłego zaginionego, Wydaje się przeto 
ogólne wozw.me, aaeey uaiieion* wiadomo
ści o zaginionym sądowi albo kuratorowi p. 
dr. Wł.dystawowi Syruczkowi, adwokatowi 
w Tarnowie.

Edwarda Pasadyna wzywa się, aby 
stawił się przed podpisanym sądem lnb w 
m nj sposob dał znaC o sobie. Sąd tutejszy 
na ponowną prośbę po dniu 20 października 
1920 rozstrzygnie o uznaniu zatma.iego.

Sąd okręgowy, Oddział IV,
Tarnów, 18 marca 1920. (3903 2 - 3 )

T. V. 66/19 (8). Zarządzenie postępo
wania celem uznania za zmaiłego. Kłym

Demcznk z Soznoszyniec powołany w czasie 
ogólnej mobilizacyi do wojska anstryackiego 
opuścił od r. 1914 swoje miejsce zamieszka
nia i jako żołnierz brał udział na wojnie 
śwjttowej. Wedle zeznań zaprzysiężonych 
świadków, duia 28 kwietnia 1915 roku padł 
ugodzony kulą nieprzyjacielską, a zwłoki jego 
pogrzebano na cmentarzu w Wietrzychowi
cach,

Gdy zatem moina przyjąć, ła zaistnieją 
ustawowe warunki ustawy z 16 lutego 1888 
Di, p, p. Nr. 20 i § 24 ust. cyw., prze o za
rządza się na prośbę jego córki Michaliny 
Demczuk san. Junka postępowanie, celem 
uznania za zmarłego, Wydaje Bię przeto ogól
ne wezwanie, aby udzielono sądowi albo 
kurttorowi panu dr. Ląaoesowi, adwokato
wi w Tarnopolu, wiadomości o powyżej wy
mienionym.

E l, o j  Damczuka wzywa się aby sta
wił się pized mtej podpisanym sąaem lun 
w inny sposób dał znać o sobie, Sąd tu t .  
na ponowny wniosek po dniu 80 czerwca 
1920 r. rozstrzygnie o uznaniu za zmarłego 
i o uznania małżeństwo za rozwiązane.

Sąd okręgowy, Oddział V,
Tarnopol, 31 grudnia 1919. (8902 2 —8)

T. 52/20 (I). Wdrożenie postępowania 
celem uznania za zmarłego. Piotr B.daar s. 
Hryńka i Anny, uradzony w Ghotyńci 6 
lipca 1882, jako żołnien 89 pp., brał udział 
w bitwie niedaleko Krakowa dnia 20 listo
pada 1914 i od tego czasu wiadomość o nim 
zaginęła,

Gdy zatem można przyjąć, że zaistnie
ją warunki ustawowego stwierdzenia śmierci 
w myśl § 24 i 217 ustawy cyw. i nstawy z 
16 lutogo 1888 Dz. p. p, Nr. 20, przeto 
wdraża się ma prośbę Maryi B. dnar postę
powanie, celom nznania wymienionej osoby 
za zmarłą i uznanie małżeństwa tegoż, za
wartego 19 lutjbgo 1914 z Maryą Bodaar w 
Ohstyncu za rokwiąiane, a zarazom ogłasza 
się wezwanie, aby zdzielono wiadomości o 
zaginionym sącowi lub p. dr. Kopystianskifi
rnu, adwokatom w Przemyślu, którego usta
nawia się k w tó rem  i obrońcą węzła mał
żeńskiego. I

Piotra Badnara syna Hryńka wzywa 
się, ażeby stawił się przed podpisanym są
dem lub w inny sposób dał znać o sobie. 
Po dnii 8 września 1920 sąd na ponowny 
wniosek orzeknie ostatecznie o wniosku,

Sąd okręgowy, Oddział V.
Przemyśl, 8 marca 1920. (8914 2—1)

T. 46,20 (3). Zarządzenie postępowania 
celem uznania aa zmarłego. Piotr Btajura s, 
Michała i Katarzyny, urodzony 4 lipca 1*87 
w Wyszatycach, Zomierz 18 p. obrony kra
jowej, wedle przeprowadzonych dochodzeń w 
ezasie świty Bożego N .rud.enia I9 i4  roku 
został ciężko ranny odłamkami ssrapneU w 
bok i nogi i od tego czasu wiadomość o mm 
zaginęła.

Gdy zatem można przyjąć, ie  zaistnieją 
warunki ustawowego stwierdzenia Śmierci 
w myśl § 24 i 277 ustawy cyw. i ustawy 
z 16 lutego 1883 Nr, 20 Di, p, p,, zarząd., 
się na wniosek Kseni Staj ara postępowanie, 
celem uznania wymienionej osoby za zmarłą 
i uznanie oułienitw s tegoż, zawartego z 
Ksenią z Kiziaaow Btajura 20 listopada 1911 
za rozwiązane, a zarazem ogłasza się wezwa
nie, ażeby udzielono wiadomości o zaginio

nym sądowi, albo p. dr. Cierlunczakiewicio- 
wi, adwokatowi w Przemyślu, którego usta
nawia się knratorem i obrońcą węzła małżeń
skiego.

Piotra Stąjura syna Mtehała wzywa się, 
aby stawił się przed podpisanym sądem lub 
w inny sposób dał znać o sobie. Po dniu 20 
września 1920 sąd na ponowną prośbę orze
knie ostatecznie o yrniosku.

Sąd okręgowy Oddział V,
Przemyśl, 8 marca 1920, (3915 2 —3

T. 48,20 (8). Wdroienie postępowania 
celem uznania za zmarłego. Kazimierz Bal, 
syn Jana i Barbary, urodzony wNienadowy 
9 lutego 1868, powołany w r. 1914 do ro
bót foiieoznych w Przemyślu, a następnie 
przeniesiony uo MctO-L.borcs na Węgrzech, 
m a r ł  wedle przeprowadzonych dwchodień z 
pociątkiem grudnia 1914 w szpitalu.

Gdy zatem można przyjąć, te  zaistnieją 
warunki ustawowego stwierdzenia śmierci w 
myśl § 24 i 277 ustawy cyw. i ustawy 
z lo  lutego 1883 Dz. p. p. Nr. 20, zarzą
dza się na prośbę Zofii Bal postępowanie, 
celem iznania wymienionej osoby za zmar
łą i uznanie małżeństwa tegoż zawartego z 
Zofią zUergontów Bal 9 lutego 1905 za roz- 
wią.ane, a zarazem ogłasza się wezwanie, 
aby udzielono wiadomości o zaginionym są
dowi, albo p. dr. Bastowi, adwosatowi 
w Przemyślu, którego ustanawia się kurato
rem i obrońcą węiia małżeńskiego,

Kazimierza Bals wzywa się, aby stawił 
się przed podpisanym eądem l«t» * inny spo- 
job dal znac o sobie. Po dniu 15 w m śn.a 
1920 sąd na ponowny wniosek onennie ostu 
tecznie o wniosku.

Sąd ekręgowy, Oddział V,
Przemyśl, 4 marca 1920, (8912 2 —8)

T. 322/19 (4). Wdrożenie postgpowaaia 
celem uznania za zmarłego. Stefan Stawiń
ski, syn J»ioba i Anny, tiod.ony w Budi.e 
kochaaowskie) 6 grudnia 1882, w sierpniu 
1914 powołany do wojaka w oddziale rooo- 
.niczym p J n u  słuiaę w polu od 12 gruania 
1914 nie dał żadnej o sobie wiadomości, a 
po tym czasie zachorował i odszedł do szpi
tal:.,

Gdy zatem można przyjąć, że zaistnieją 
warunki ustawowego stw.erdaema śmierci 
w myśl $ 24 i 277 usuwy cyw. i ustawy %
16 lutego 1883 Dz. p. p- Nr. 20 , przeto 
wdraża się na prośbę Anastazyi Stawińskiej 
postępowanie, celem uznania wymienionej oso
by za zmarłą i uztanie małionatwa tegoż 
zawartego z Anastazją z Kowaniakow Dła
wili 5ką za rozwiązane, a zarazem ugłalta się 
wezwanie, aby udzielono wiadomości o za
ginionym sądowi 1UD p. dr. Bo-eabachuwi, 
adwozatoWi w Przemyślu, atorego uatauawia 
się kuratorem i obrońcą węzła małżeńskiego.

Stelana Sławińskiego wzywt. się, aby 
stawił się przed mzej wy mienionym sądem, 
lub w inny sposob uwiadomił o swom ty 
ciu. Po dniu i5  września 1*20 sąa na po
nowną prośbę orzeknie ostatecznie o wnlosau,

Sąd okręgowy, Oddział V., 
Przemyśl, 9 marca 1»20, (8911 2—2)

T, 48/19. Ziarządzenie postępowania ce
lem udowodnienia Bmierci, Wasyl Bumanko 
urodzony w DobroWianach dnia 26 maja 1889 
iołnieiz 95 p, p., wedle zaprzysiężonych ze

znań świadka Jana/ Bryczki w bitwie pod 
Buskiem w pierwszych dniach wiześaia 1914 
ogodtony kutą kartbinową w głowę, padł 
nieżywy na ziemię.

Gdy wobec tego jest prawdopodobne, 
ie  osoba wymieniona poniosła śmierć, pneto 
zarządza się aa wniosek Ahafji z Baraba- 
zdw Bomanko postępowanie, celem udowo
dnienia śmierci zaginionego, oraz uanznia 
małianstwo jego zawartego w Dobtowlanich 
20 października 191E zAaafią zBar.basiów 
Bomaaao za rozwiątane, a iaraz-m ogłasza 
się wezwanie, ażeby do 1 lipca 1920 albo 
sądowi aloo dr. lianowi Moslerowi, adwoka
towi w Gzortkowie, którego równocześnie 
ustanawia się kuratorem i obrońcą węzła 
małżeńskiego — udzielono wiadomości o za
ginionym,

Po upływie tego terminu i po prze- 
prowadzeniu dwodów, s^d, orzeknie ostate
cznie o wnioski.

Bąd okręgowy, Oddział IV. 
Ozortków, 28 lutegc 1920. (8883 8 - 8 )

T. V, 15/20 (3). Ziarządzenie postępo
wania celem uznania aa tm .n eg i. Pawio 
Bidowamec lat 34, rolnik z Potuon ri hetm. 
pow. Baałat, pow olny wcza>ie ogolaej mo
bilizacji do wojska auBtryackiego, opuścił od 
roku 1914 swoje miejsce zamieszkania i jako 
żułnierz brał udział w wojnie światowej. Ud 
października 1914 me daje o sobie Żadnego 
znaku życia, co stwierdza owudeetwo gminy 
Potnanka hetm. z dnia 4 marca 1920.

Gdy zatem motna przyjąć, te  zajdą 
warunki im am a go su zmarłego, przeto 
wdrata się ua prośbę żony jego Maryi Bi- 
duwaniec postępowanie, celem uznam* za 
zmarłego. Wydaje się przeta ogólne wezwanie, 
aby uuzieiono sądowi aloo kuratorowi pana 
dr, NdiSbaumowi. adwokatowi w Tarnopolu, 
wiadomości o powyżej wymienionym.

Pawła B.dowanca, na wypadek gdyby 
żył, wzywa Bię, aby przed mzej wymienio
nym sądem s ię  stawu lub w inny Bposob 
uwiadomił o życiu. Bąd tut, na ponowną 
prośbę po dniu 1 października 19aU roz
strzygnie o uznaniu za zmarrego i n,uznanie 
matżenitwa za rozwiązane.

Sąd okręgowy, Oddział V,
Tarnopol, 10 marca 1920, (3776 3 —3)

K u ra te le .
P. V. 17/29/4. Hryńka Andresa s Do

brzan pozDaWiOMo właattMWolaooC. całkowicie. 
Kur*t,rem dla uicwłasnowo.ncgo ustana -ia 
się jego zonę Oienę Andre* w .Dobrzanach,

Sąd  powiatowy, Oadz, V«
Sicitriee, dnia 2 marca 1920. (3630)

L, 14/19/4, Oglosieniepozbawienia wła- 
snowoinosci. — UouwUą pc-^isanogi sądu 
z unia 26 stycznia ls20  L. 14/19/3 pozba
wiono calt.Ow.cie włtsuowo.Uu8oi z powodu 
Upośledzonego umysłu Jozela G.storka, Iat36, 
Urodzonego W ZiomotZ/cacn, przynależ tego 
do Mtkowa, posiadającego kaw ałek  grunta 
w MaaOwie, Kuratuiein ustanowiono dla 
niego jego brata Jana Uąeiorka, w Ziembrzy- 
Cacu Nd. 23 4,

Sąd powiatowy, Oddział I,
Maków, dnia 24 lutego 1920. (3701)

T l i n M T T C S T y . M T  A  W  A  m i S T  J S 1

Hurtownia monopolu sztucznych śrofóów słodzących
Ludwik Hoszowski

L w ów , n i.  A k a d e n ic k a  1. 3 ,
zawiadamia, że ro z d z ia ł s a c h a r y n y  z a  m aj roz
poczyna B.ę z dniem 4 maja Ula kunaumów, stowarzyszeń 
i aptek, Przytem nadmieniam, że gotówkę i arkusze należy 
składać przed południem od godziny 9—12, zaś towar od

biera się między a—5 po południu. 3957

500 MklI
płacę za

aparat sztucznych zębów - -
Starych pohmanych, —,Kupu:f  również lęby po- 
jedyńcie, Przyjmuję rd 8 rano do 7 wiemór bai 
przerwy. — Adres: Hotel GRAND, ul. Legionów, 

pokój Nr. 16, II. piętro.
óB SZ C Z E  T Y L K O  K IL K A  DNI I

S NACZYNIA KUCHENNE S
■ 3952 poleca 1—la ■
■ Roman Kalczyński ■

L w ó w ,  u l .  S o h l w s k i w g o  I. 12. »

SOLALI

D  A  U l  E T R Y  # * y w « n «  -  k u p u je  
a a  W  I w  E i  n  n  ojmz n a p ra w ia  - • •

M a liin a  Rosenmann, Lwów Jagiellońska 1 7 .

CMTKALNE BIŁfiO KunlSO WO-SrEł>kCl JiVE 
A D O L F A  K R E B S A

L w ó w ,  - u l i c a  ł u o t ł ą t a j a  i .  3 .  
uskutecznia wszelkiego rodząju epedyuye, ooienia. re- 
ekBpedytye, dowozy przesyłek wagonowych i pojedyn
czych oraz ubezpiecza przesyłki na żądanie ou wszc- 

kich szkód podczas trausporiu. 1—6
Ekspedycja wozów zbiorow ych pod konwojem .

L E K A R Z - D E N T Y S T A

D r .  M .  W i k t o r
przy płaca Maryacklu. 1. 7 

a zbiega ul. kopernlna
ordynuje w chorobach zębów,

tamy ufltnej, gardła 1 nosa.
Vyjmowanie zęoów bez bolo. 

Pracownia sztucznych zjbów 
w kauczuku, złocie i platynie 
otwarta od 10-6 bez przerwy.

Formy do wyrobu rur beto
nowych. Prasy do wyrobu 

dachówek cementowych „Pilot 
Lwów, Batorego 4 . 127) 21—Ś4

Mydła toaletowe
k ra jo w e I za g ra n iczn a

poleca
Hurtownia flrmy
Michał Hackei
Lwów, ul. Kazimierzowska 4

Ciement, Urps, tylko wagu
1 nowo poleca „P)IiOT“ -- 

Lwów, Batorego 4.3259 i -2o

M a p a  d a c h o w a ,
w agi Uocymume, arubaziakl 
konaibare , oiow, cyu a ,kum- 
aozycja, p il/ Uo galru , j,ily  
la su n c i eiet-iery, sepura- 
tury do mioHA :~'nnr:----- -

puitiCłi

M. KieraKi
ii I, Uff, i ' m i  JKLikuitfiiUild,

h A T d d C I E  W t O S Y l
fsyoho-iienoiog Bzyiier-B/.kol- 
■*“  raulor prto UaUŁOwycn) 
rtozybiauu cierpiącym na iu- 
^icz i wyr ao.ia.ic v>tvscw, w y-  
oyia cenne wsł»zuwł1 . raay 
cezinidicoownie. Adlesuwac: 
■fayeno • l i  enoiog ftzjUor- 
j/noinia, warazuwu, 
t-nafci rog  kurazaiao nak lej.

ikrochiual ryżowy
.. iw, „r liuna", pierwszej soity, 
poleca bhładiuca bpozywuea
oiDuoAói zmaonkóDm, i'lfś-7



O b w i e s z c z e n i e .
Uchwałą Walnego Zgromadzenia sk ty ol ary uszów z dnia 15 kwietnia 

192C r. postaaowijne zoitiło pcd "■yissmie k p id u  akcyjnego To war ty oc w a 
nkcyjnego dla eksploatacji soli potasowych w myśl § 9 Btatutu z kwoty 
6 000,000 koron — na k*r t ę  9 000 000 Koron, i wydanie w tyra ceiu ó 000 
sztuk akcyi pierwszeństwa po 400 iom n — na ogólną kwotę ł »iu n. tną
2,000 000 koron opiewających, oraz 2 500 sztuk tkcyi zakładowy! h po 400 k<~r. 
na ogólną sumę ncmina ną 1,000 000 kor, npvw»jącycn z tem że ^osiadacie 
nowych akcyj partycypują w interesach Spółki cd duia 1 lipca 1920 roku. 
Uchwalono dalej powierzyć nstalenie warunków emisyj nowych akcyj fi'da e 
zawiadowczej.

Na podstawie tego upoważnienia zawartego w uchwale Walnego Zgro
madzeń1 a akcyonaryusiów itad i z&wiadowcza uchwdiła na posiedzeniu z duia 
15 kwietnia 1920 r. co następuje:

Ponieważ akcye nakładowe mają być oddane w całości Wydziałowi Kra
jowemu i Towarzystwu ,K j L1“, jako resnta ich należności za aporty przy 
założeniu Towarzystwa akcyjnego wniesione, przeto pozbyte być m ogą tylko 
akcye pierwszeństwa, t. j. 5.000 sztuk tych akeyi piewizeństwa po 400 kor. 
nominalnie każda opiewająca.

Otóż Bada zawiadowcza uchwaliła prsytntć przedewszystkiem co do 
tych 5.000 sztuk akcyi pierwszeństwa prawo poboru dotychczasowym posia
daczom akcyj pierwszeństwa, ustanawiając dla nich kurs akeyi z 50 prc. ario, 
t, j. ceuę kupna każdej akeyi dla dotychczasowych posiadaczy akcyi pierw
szeństwa ustanowiono na kwotę 600 koron.

Prawo poboru przyznane zoatałc w ten sposób, że na dwie akcye pierw
szeństwa "taro, przyznano prawo pobsru jednej ak-yi pierwszeństwa nowej 

Dotycnrszsowi posiadacze akcyi pierwszeństwa wi konać winni prawo 
poboru w nieprzekraczalnym terminie do dnia 1 czerwca 1920 r. Wykonujący 
prawo poboru w inii ztpł.cić w powyższym terminie c*lą c nę kayn* p o ln  
nych an.yj w kasie Banka przemysłowego we Lwowie. O ile dotycnczaeowi

posiadacza arcyi pierwszeństwa nie wykonają prawa poboru, to cc do pozo
stałych akcyi nie objętych przez dotychczasowych akcyonaryuszów zostaną 
warunki emisy tyctj akcyj dla nowych akcyonary uszy po upływie prawa po
boru osobno pcsirtowionę i ogłoszone. Wydanie akcyj nastąpi po uzyskaniu 
zatwierdzeń'* rządowego »o myśli § 2 rozp. Min. 8z»rb>i wydanego w poro 
lamieni-; z Min, Sprau Wownetrzufcb i Sprawiedliweści z 3 września 1918 
L. 823 Dz. u. p. do.ąd poi,, tająoego ~  mocy.

Towarzystwo akcyjne erspioatacyi soli połasow ydi.
(3956 1 - 3 )L*ów, dnia 29 kwietnia 1930.

K a p e ln a z e  slom feow e,
filcow e, dam slię, 

akie, dziecinne, hurtownie 
1 częściowo, riajnowa**  
m o d e le  nadeszły. Przyj* 
mnje przefasowanłe dom* 
kowych i  filcowych. ^  
T w o r zy ja ń n b l, gen. *a8t* 
par. Fabryki kapelnszy *  
Myślenicach. — Składnic* 
Lr. iw , K o ć e le ln a  8  gm*®* 
Izby rękodzielniczej.

Walne Zgromadzenie
członków Stowarz, Sanatoryjna dla chorych pier 
siowyeh w Zakopanym im. drów Dłuskich, odbę
dzie się w Krakowie w gs-achu Tow. lekarskiego, 
ul. RadziwiłłowsKa 4, dnia 15 maja 1926 o go

dzinie 5 po jołudniu.
Porząaek dzienny następujący:

. 1. Odczytanie protokołu z walnego zgroma
dzenia r dnia 5 stycznia 1920 r,

2. Szrawofdanie dyrekcji i administracji za 
rok 1»19.

3. Odczytanie protokołu komisji rewizyjnej 
za roh 1919,

4. Z (twierdzenie bilansu z dnia 81 grudnia 
1919 r.

5. W; bór komisji rewizyjnej na rok 1920,
6. Decyzja w sprawie sprzedaży Zakładu sa- 

natoryalnego i sposobu przeprowadzenia tego.
7. W razie powzięcia decyzji co do sprzeda

ży, decyzja co do rozwiązania Stowarzyszenia,

wdrcien.e likwidacy5 jego i mianowanie likwid*’ 
tora, względnie likwidatorów.

8, Wolne unioski.
Ze wzg'ęlu na ważność zebrania uprasza sifl 

Szanownych Członków o przybycie oscbiste lub * 
delegowanie pełnomocników, lub o nadesłanie jak 
najprędzej podpisanego pełnomocnictwa pod adre* 
se n syndyka Stowarzyszeni, mecenasa F, Koscb*> 
Kraków, ul, Pijarska 3.

Prezes Bady Nadzorcze}:
D r. Jónef fanz tk i,

NOWO OTKCEZOIA PBACOWOTA
Konfikcyl damskisj ■ kosłyumBw asgislskicłi
poltoa się Ełauo\/nem Fanioir — Wykonuje szybko i sta

rannie po anilonyeh , oiiach

P i o t r  S C D A R E R
P l i b a r f c k i  17r (wejście ul. Skrzyńskiego)

W y k a z
LISTÓW  ZA ST A W N Y C H

palie. Towarzystwa kredytowego t a k i e g o
wylosowanych w dniu 22 kwietnia 1920 roku

4 % - y c h  56-letnich przy 61-em losowaniu w sumie 2,710 000  koron 
4 1/*° / , - y c h  52-letuich 9-tem losowaniu w sumie 1,100.400 koron.

56-letnie 4“i0
Ser. I. Ser. II. Ser. III. Ser. IV.

Wal. austr, Wal. austr. Wal. kor. Wal austr.
a  10.000 fi. a 5.000 fl. k 2.000 K a 500 fl.

45 50 2920 244
123 5735

SR9
250

Wai. kor. Wal. kor, 43u0 
10454 
16634

Wal. kor.
k  20.000 K k  10.000 K k 1.000 K

. 11457
63 566 140 11543 558
68 567 155 11591 859
81 585 • 215 11822 1258
84 591 225 11927 1307

110 o03 239 12572 1652
118 607 368 12858 1727
118 608 399 13176 2247
127 616 4a8 13212 8067
128 658 987 13296 3430
129 661 1017 14056 3495
130 697 1028 16038 3755
140 722 1032 16492 3888
155 727 1041 16774 4071
156 738 1313 17518 4412
157 744 1429 18354 4483
158 747 1565 I8b5u 4868
161 751 1609 19285 5769
164 753 1776 19ł74 5793
173 754 1880 19491 •J351
247 756 1941 19757 7790
259 782 2200 20086 8919
268 786 2352 26599 8976
277 788 2366 20734 9164
284 839 2541 20986 9970
307 868 2556 21080 16191
331 870 2063 21287 i0235
334 883 2564 21565 j0943
363 894 2655 22o68 j4752
370 897 2662 23356 28813
377 899 2682 23540 19831
380 902 2884 24973 20815
403 910 3038 34511
405 922 3147 36812
423 925 3301 38966
443 929 3531 41647
462 930 3540 43233
467 932 3544 47936
468 942 '3621 53573
469 970 3790 57398
482 971 3835 57965
484 9<2 39 <3
490 998 4136
4fcl 999 4181
506 1368 4205
507 2014 4218
517 2023 44y2
518 2024 4609
553 2028 4b4&
5t>0 2038 6205
562 2359 8490
563 4389

Ser. V.

Wal. kor. 
k  200 K

1344
2828
7592
8555
92-58

11350
113»y
11965
14499
1F662
28807
33289
37058
42742
44033

52-Ietrie 41
| Ser- I. Ser. II Ser. HI. Ssr IT, Ser. V.

Wal. *or. Wal. kor Wal. kor. Wal. kor. Wal. kor.
k  20.000 K a  10.000 K a 2.000 K k  1000 K k  200  K

3 240 64 1183 152 165 78C
10 248 89 1209 196 263 1404
23 262 181 1302 545 322
25 276 203 1316 966 1441
52 303 302 1320 973
56 366 319 1443 1040
57 316 347 1444 1255
84 320 378 1446 17&2
91 321 385

101 339 394
121 355 403 J
145 367 5 i 3 ; i
157 369 6 2 4 / 

669 1173 372 1
185 374 723 f
188 376 816
202 400 633
203 401 840
207 411 915 i
230 412 982

1
Dyrekcya galic. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wzywa mmejszem posiadaczy 

powyższych listów zasiawuycii, aby się po wypłatę kapitału ud dnia 80 *Merwea 192u po
cząwszy, do kasy tegoż Towarzystwa we Lwowie zgłosili, ponieważ procentowanie tych 
listów zastawnych z oznaczonym dniem ustaje i gdyby kupony za dalszy czas wypłacone 
były. będą przy odbieraniu kapitału potrącone.

Na rachunek Towarzystwa kredytowego ziemskiego wypłacać będą powyższe listy 
zastawne — następujące domy bankowe:

w K r a k o w ie : Filia Banku krajowego;
„ P o z n a n iu :  Bank rolniczo-przemysłowy Kwilecki, Potocki i Hpł.;
B „ Hartwig Mamroth i Spł.;
„ W ie d n iu : uprz. austr Bank dla krajów koronnych;
a „ Niżbzo-austryackie Towarzystwo eskontowe;
„ P r a d z e ;  Filia uprz. aastr. Barnu1 ala krajów koronnych;
„ G r a c u :  Filia uprz. austr. Banku dla kiajow koronnych;
„ T ry e ś c ie : Filia Auglo-Austryackiego Banku;
„ B e r l in ie ; Bank Niemiecki;
„ „ Bank Drezdeński;
„ F ra n n fu rc ie  nad Menem: Bank Drezdeński;
„ A m s te rd a m ie : Wertheim & Gompertz;
„ B e m ie :  Filia uprz. austr. Zakładi kredytowego dla handlu i przemysłu];
„ P r z e m y ś lu : Ekspozytura wiedeńskiego Banki. Związkowego.

We Lwowie, tuua 22 kwietnia 1918.
Frzedruk nie będzie płacony. (5248)

Ogłasza się n in ie jszem , la

Zw yczajne Ogólne Zgromadzenie
To w a rzy s tw a  kredytowego dia handlu 

i przemysłu w  A g O i z t
stowarzyszenia z-,rejestr, i ograniczoną porębą

dnia 16 M j ł  1920 o goda. 11 p riud  pokaonlnm, 
a w ba ku  zgłoszenia się odpowiedniej liczby 
ctłonkow o gida. 3 po połudaiu w lokalu p. B sera, 
l-oriądek dueaay: 1. Sprawozdanie Dyrekcji z czyn
ności za rok 1919. 2. Udzielenie Dyrekcji absolu 
torjam  za rok 1919 3. Rozdział zysku. 4. Wybór 
Dyrekcji na okres 6 -letni. 5. Wybór 2 członków 
Bady nadzorczej. 6. Wniosek członków.

Zagórz, dnia 28 kwietnia 1920.
8955 I h y r e k ^ y a .

NAKKTC1A STOŁMŁ z chińskiego 
s r e b ra  - ■ ■
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